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MWókraków 21 października. 


„Komisya ugodowa Izby poselskiej pracuje pil- 
nie nad ugodą cłowo-bandlową. W szczegółowej 
nad tym przedmiotem dyskuśyi przyjęto już bez 
zmiany dziesięć artykułów. Dłuższą dyskusyę wy- 
wołał artykuł 11 ty, do którego wnoszono kilka 
poprawek zmierzających do ewentualnego obniże- 
nia cen scli w interesie rolnictwa, lecz poprawki 
te zostały odrzucone, a artykuł przyjęto wedłog 
propozycyi rządowej. Artykuł 12-ty, który dotyczy 
ustanowienia komisyi dla obmyślenia środków do 
przywróżenia waluty, spowodował dłuższe rozpra- 
wy, których nie ukończono, lecz odroczono je do 
wezorajszego wieczornego posiedzenia, na którem 
zapewne 1 reszta artykułów przyjętą została. 
Wskutek tego też jaż w przyszłym tygodaiu roz- 
poczną się w pełnej Izbie obrady nad ugodą cłowo- 


' handlową, które zajmą niewątpliwie kilka posie- 


dzeń, Prócz ugody wejdzie jeszcze na porządek 
dzienny Izby kwestya ustawy o kolejach lokal- 
nych, a dnia 26 b. m. ma minister skarbu Dr 
Danajewski przedłożyć Izbie preliminarz budżetu 
na rok 1887, a po wniesieniu exposé finansowego, 
zażąda od Izby zezwolenia na dalsze ściąganie 
podatków i na opędzanie wydatków państwa aż 
do końca marca 1887 r. 


„ Wezoraj odbywały się wybory do parlamentu 
niemieckiego w okręgu wyborczym grudziądzko - 
brodniekim. Kandydatem polskim był p. Leon Ry- 
biński z Dębińca. Rezultat wyboru dotąd nam 
niewiadomy. . 

Donieśliśmy niedawno, że policyjne władze mo- 
nachijskie ogłosiły po dwakroć w ostatnim czasie 
opinię lekarską o stanie zdrowia cierpiącego na u- 
myśle króla Ottona. Dzienniki wystąpiły skutkiem 
tego z domysłami, że zanosi się w Bawaryi na 
zmianę trona. Tymczasem z Monachium zaprze- 
czono tym domysłom , a świeżo otrzymuje wiedeń - 
ski Fremdenblatt następującą korespondencyę z Mo- 
nachium: M 

„Wobec powstałej pogłoski, jakoby ostatnie ob- 
szerne sprawozdania lekarskie o stanie zdrowia 
bawarskiego króla Ottona miały na celu przygo- 
tować zmianę tronu, możemy stauowczo zaręczyć, 
że takie przypuszczenie niema najmniejszej pod- 
stawy. Owe sprawozdania lekarskie ogłoszono je- 
dynie dlatego , aby zadość uczynić ogólnemu ży- 
czeniu bawarskiego ludu, a równocześnie sprosto- 
wać pogłoski, jakoby bawarskiego monarchę trzy- 
mano zdala od stolicy bez wszelkiej potrzeby.* 


Francuska kryzys gabinetowa została już po- 
myślnie załagodzoną. Wskutek przekonywujących 
przedstawień Grevego i Freycineta, odstąpili opor- 
tunistyczni ministrowie od zamiaru wniesienia zbio- 
rowej dymisyi. Skoro ze strony większości Izby 
stwierdzono, że ostatnia uchwała Izby, przyjmują- 
ca tylko zwyczajny porządek dzienny bez wyra- 
żenia rządowi zaufania, była wypływem „nieporo- 
zumienia*, cofoął także minister spraw wewnętrz- 
nych Sarrien swoją dymisyę, a to samo uczynił 
nawet minister skarbu Sadi Carnot. W porozumie- 
niu ze swoimi kolegami obstaje minister skarbu 
przy zasadach swego budżetu i będzie takowego 
bronił w Izbie. Takie łagodne rozwiązanie tak 
nagle powstałego przesilenia gabinetowego wywo- 
łało zadowolenie wśród większości I.by, od której 
już ministerstwo nie żądało formalnej satysfakcji. 
Izba deputowanych rozpoczęła też już z całym spo- 
kojem dalszą regularną czynność parlamentarną, 
jakby nie zaszło zgoła żadne „nieporozumienie“. 
Izba obraduje obecnie nad uchwalonym już przez 


Senat projektem do ustawy o nauce ewy | 


Hagia Triada. 


III. 


Jak w myśliwym, kiedy, wytropiwszy zwierzynę, 
stanie do niej w gąszczu dobrze wytresowany 
wyżeł; jak w melomanie, co, nie widząc instru- 
mentów, usłyszy gdzieś zdaleka strojny akord 
dzielnie prowadzonej orkiestry, tak i we mnie na 
widok świeżo odgrzebanego odłamu serce zaczęło 
bić pośpieszniej i odezwała się naraz jedna ze 
"pay jego najezulszych, struna dyletanta archeo- 
oga... 

Nie szukając ścieżki, zeskoczyłem na dół. Jakiś 


_ pies, biorąc mnie oczywiście za napastnika, zaczął 
_ przeraźliwie szczekać. Ale darmo; teraz żeby i 
= am Cerber, toby mnie do odwrotu nie zmusił. 


Widzę przed sobą furtkę otwartą; idę ku niej. 


Z drewnianej budki wybiega bosa dziewczynka 
i furtkę mi przed nosem zamyka. Nie bój się, 


dziecko; wiem, o co ci chodzi; masz tu pół drach- 


_ my, puszczaj. Wchodzę i za progiem wstępuję od- 
_ razu na rodzaj brukowanej ulicy. Ale tu, zrobiwszy 


zaledwie parę kroków, staję mimowoli, jak wryty... 

Przedemną na małem wyniesieniu stoi kwadra- 
towa wypukło-rzeżbiona marmurowa płyta. Z sil- 
nie zagłębionej powierzchni wyłaniają się w całej 
pełni dwie postacie niewiast, niewypowiedzianego 
i całym urokiem życia promieniejącego wdzięku. 
Obie są wielkości prawie naturalnej. Jedna z nich 
siedzi na krześle, z którego przysiągłbyś że brano 
wzór do wszystkich krzeseł i foteli z końca XVIII 
wieku. Lewą ręką podnosi zwolna welon zarzu- 
cony na głowę, prawą przytrzymuje pudełko na 
kolanach oparte. Druga, tuż obok stojąca, zwraca 
na towarzyszkę wzrok rzewny i taką życzliwością 


P. Freycinet kazał wysłać telegramy do wszy- 
stkich ambasadorów i posłów, którzy przebywają 
obecnie na urlopie, aby przed końcem b. m. udali 
się na swe posady. Wskutek tego powróci już 
w- najbliższych dniach Waddington do Londynu; hr. 
Mony, ambasador w Rzymie, odjechał już d. 17 
b. m. na swą posadę; p. Decrais odjechać ma 
dziś do Wiednia, odebrawszy jeszcze ostatnie instrak- 
cye od prezesa gabinetu; p. de Laboulaye wraca 
w tym tygodnia do Madrytu, a p. Roustan do 
Waszyngtonu. Tylko ambasador przy Watykanie, 
p. Lefebrre Bóhaiae, pozostanie aż do końca li- 
stopada we Francyi. 


Z Madrytu donoszą, iż dzień otwarcia kortezów 
nie jest jeszcze wprawdzie ustanowicny, lecz 0: 
twarcie nastąpić musi już wkrótce, gdyż rząd zo- 
bowiązał się ustawę budżetową na rok 1886/7 
jeszcze przed końcem roku oddać pod obrady, a 
rozprawy nad wypadkami z 19 września i nad 
ostatciem przesileniem gabinetowem zajmą również 
kilka posiedzeń. 


to 


OE 


LI z BUŁGARYT. 


Warna 16 października. 
(Oryginalna korespondencya „Czasu”). 


(I) Wiecie już z telegrarmów o szczegółach po- 
dróży Kaulbarsa, wiecie zatem, w jaki niesłycha- 
ny sposób odzywa się on do tych deputacyj, które 
nie są złożone z Zankowistów i jak je haniebnie 
traktuje. Zupełnie analogiczna scena z tą, jaką 
wam opisałem z Ruszczuku, cdbyła się we wtorek 
tutaj. Kilkunastu Zankowistów jenerał przyjął nad- 
zwyczaj grzecznie. Kontrdeputacyj, daleko liczniej 
szej i poważniejszej, nie chciał nawet (tak samo 
jak w Ruszczuku) dopnścić do słowa. 

-— Z jakiej partyi jesteście? — zawołał on do 
nich ? 

— My z żadnej partyi; jesteśmy mieszkańcami 
Warny, chceusy prosić Cara, aby zachował niepod- 
ległość. 

— A zatem jesteście najęci przez rząd; precz, 
precz! nie chcę z wami gadać... 

I ten ton trwa już od wyjazdu jen. Kaulbarsa 
z Zofii, Trzeba rzeczywiście podziwiać wytrzyma- 
łość i panowanie nad sobą Bułgarów, że grubiań- 
stwa p. ajenta „dyplomatycznego* przyjmują tak 
spokojnie i filozoficznie. 

Wszystko to wypływa z tego fałszywego aksyo- 
matu, że w Petersburgu powiedziano sobie: Bał- 
garya nas kocha, Bułgarya cieszy się z tego, że- 
śmy ją uwolnili z jarzma Battenberga. Zankowiści 
to cały kraj, reszta hołota, przepłacana przez rząd 
i przez ajentów księcia najęta. Naród bułgarski 
wyciąga dònas ramiona i jak zbawienia oczekuje 
naszego przyjściać A naród ten, to garstka Zanko- 
wistów. Być może, iż wierzą w to nawet szczerze, 
bo w tym duchu pisane były wszystkie raporta 
konsulów i sprawozdania gazet rosyjskich. Okła- 
mano ich, teraz nawzajem oni chcą okłamać świat 
cały i wmówić weń, że rzeczywiście rejencya nie 
ma w kraju żadnej podstawy i że cała Bulgarya 
gotowa jest zrzec się swej samodzielności na rzecz 
Rosyi i ze zawiązanemi oczyma zdać się na jej 
łaskę i niełaskę. W raportach jenerała powtarzą 
się niezawodnie to samo. Najpoważniejsze i naj: 
liczniejsze deputacye przedstawiane są jako zgraja 
uliczna ; te zaś, jak owa warneńska Zankowistów, 
o której wam onegdaj „pisałem, jako kwiat narodu 
i prawdziwe echo Bułgaryi, tłumione i ciemiężone 
przez rząd, rejencyę i „Batemberszczyków*. Jene- 
rał pragnie koniecżnie dobrać się bezpośrednio do 
chłopów i wśród nich rozwinąć agitacyę. Agitacya 
ta nie da się tu naprędce urządzić, ztąd więc żą- 
danie odroczenia wyborów , przynajmniej do listo- 


pada. Tymezasem jakoś z tymi chłopami nie idzie. 
Ajenci rosyjscy obiecują im wprawdzie, że Rosya 
zniesie podatki i obsypie ich złotem; rozrzucają 
oni srebrne ruble moskiewskie, (mnóstwo ich 
ta wszędzie i to nowego stempla), ale wieśniak 
bułgarski jest z natury niezmiernie podejrzliwy i 
nieufny, na zapewnienia złapać się nie da, rub 
weżmie i schowa do kalety; niemniej jednak za 
wsze przez instynkt samozachowawczy trzymać 
będzie nie z tymi, co dopiero mają przyjść zkądś 
aż z za Dunaju, ale z tymi, co są na miejscu i od 
których iest załeżny. Dawniej jeszcze za tureckich 
rządów, kiedy Rosya tylokrotnie próbowała orga- 
nizować powstania i bandy, z chłopami szło bar- 
dzo trudao. Brali pieniądze i broń, ale później 
sami powstańców do władz tureckich denaneyo- 
wali. Cytowano mi wypadki, w których brat ro- 
dzonego brata zadenuucyował. Wieśniakowi w głębi 
Bułgaryi, u stoków Bałkanów, ostatecznie może 
wszystko jedno, czy będzie ks. Aleksander lub 
inny, ale jak za nim, tak i przeciw niemu nie da 
się on ze swej wioski wyciągnąć, i woli przezor- 
nie czekać na fakt dokonany, nie angażując się 
ani w jednę, ani w drugą stronę. Jak każdy zre- 
sztą chłop, trzymać się on będzie rządn. Widać 
to było doskonale podczas wyborów. Jeśli więc 
Rosya sądzi, iż obali rejencyę przez lud, to myli 
się niezmiernie. W takich krajach, jak Bułgarya, 
mogą się udawać zamachy stanu i uwożenia ksią- 
żąt za pomocą spisku i siły zbrojnej, nigdy zaś 
rewolucye i ruchy mass. Bardziej wyrobionymi i 
więcej do agitacyi skłonnymi są Ramelioci. Ci, 
z natury ruchliwsi od Bułgarów, prędzejby się 
dali porwać. Tylko, że we Filipopolu jenerał na- 
trafi na twardszy jeszcze grunt, aniżeli tutaj. Co 
im tam przyrzec może? Zjednoczoną Bułgaryę? 
Tę de facto mają, a de jure mieć będą dziś, jutro. 
Zamała to dla nick cena i ekwiwalent. © 

Piszę tu do was odcięty od świata i nie mając 
żadnych gaz.t. W Ruszezuku wychodzi jedna, ul- 
trarejencyjna, Słowianin; tu niema żadnej. Nie 
wiemy więc, co się w polityce enropejskiej dzieje 
i jesteśmy ograniczeni do Ściśle bułgarskich wia- 
domości. Sądząc z tego jednak, na co patrzę, wi- 
dzę w Bułgarach wielką ufność w to, że do oku- 
pacyi rosyjskiej nie przyjdzie i 
gdy na nią nie pozwolą. To 
i zachęca do oporu przeciw 


najdalej. Zresztą w razie okupacyi i tak wszyst- 
kich ich wyrzucą z miejsc, a zamianują swoich 
isprawników, gradonaczalników, końisarzy i na- 
czelników wojennych. Wolą więc próbować, czy tą 
drogą nie da się czego osiągnąć, a są przekonani, 
że w każdym razie wyjdą lepiej, aniżeli na bez- 
warunkowem poddaniu się. Trudno naturalnie prze- 
widzieć, co pocznie wielkie sobranie i kogo na 
księcia obierze. Tu przeważa mniemanie, że 80- 
branie wybierze powtórnie ks. Aleksandra. Inni 
zaś tłumaczą, że nie będzie-to wybór, ale popro- 
stu sobranie nie przyjmie do wiadomości abdyka- 
cyi księcia i prosić go będzie, aby powrócił. Pa- 
tryoci tutejsi roznmują, iż książę, otrzymawszy 
tron z rąk Aleksandra fi, musiał abdykować, skoro 
dzisiejszy cesarz rosyjski tak ostro tego zażądał. 
Inna rzecz jednak, jeśli książę wybranym będzie 
wprost przez sobranie, a uznanym przez inne mo- 
carstwa. Wówczas stanowisko jego stanie się bar- 
dziej niepodległem. Naturalnie, że są to wszystko 
złudzenia. Nie wiem jak w Zofii, tutaj jednak 
i w Raszczuku politycy bułgarscy sądzą jeszcze 
bardzo naiwnie stanowisko mocarstw i stosunek 
ich do Rosyi. Wierzą oni, jak w ewangelia, w „in- 
teresa Earopy*, i na tej głównie podstawie fundują 


le|łożenie jest tego rodzaju, iż w dwóch tygodniach | powiatowy, któremu nowela 
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swoją pewność, iż do oKupacyi nie przyjdzie. 2) Ra będzie nietylko właściwem wykona- 
Trzeba zaś przypatrzeć się zbliska Warnie, a zwła- | niem robót samych, ale i należytem prowadzeniem, 
szcza Ruszczukowi, ażeby zrozumieć, czem byłaby |oraz składaniem rachunków z tych funduszów we- 
istotnie ta okupacya i jaką potęgą stałaby się|dług wskazówek, zawartych tak w regulaminie, 
Bałgarya w rękach rosyjskich. Fortyfikacye w War-|jak i w uchwalonych przez Wydział krajowy in- 
nie istotnie zniesiono, ale w Ruszczuku samo po-|strukcyach rachunkowej i technicznej. Wydział 
do ustawy drogowej 
możnaby odbudować dawne forty tureckie i zamie-| oddaje w zarząd znaczną część fanduszów dróg 
nić Ruszcznk w niezdobytą twierdzę dunajską. — |gminnych, wskutek czego donioślejsze roboty na 
Sto tysięcy wojska w Bułgaryi oddawałoby na łup |rzeczonych drogach nie mogą być bez jego wia- 
okupantów cały półwysep bałkański. — Przewrót |demcści i zezwolenia przedsiębrane, otrzymuje 
w Serbii byłby tylko kwestyą czasu, a wojska ro-|tem samem skuteczny środek do wykonywania 
syjskie zaszłyby spacerem do Konstantynopola. — | należytej kontroli tak zasobów prestacyjnych, jak 
W czasowe zaś okupacye, zdaje mi się, że chyba|i funduszów dróg gminnych, oraz pożytecznego 
nikt już dziś nie wierzy. ich zużytkowania. Poglądu zaś na tę działalność 

Na zakończenie jeszcze jedno. Mylą się bardzo|i jej wynik dostarczyć mają Wydziałowi krajo- 
ci, co twierdzą, iż narzędziem wpływów rosyj-|wema coroczne sprawozdania Wydziału powiato- 
skich w Bałgaryi może być w pierwszym rzędzie | wego tak o obrocie funduszów dróg gminnych, 
tutejsze duchowieństwo prawosławne. Było to dla|jak i o skutku zarządzonych przez Wydział po- 
mnie wielką niespodzianką dowiedzieć się, iż pop|wiatowy środków, zmierzających do stopniowej 
niema ta prawie żadnego wpływu na Bułgara, na-|poprawy dróg gminnych nietylko ważniejszych, 
wet na wieśniaka. Są_to następstwa czasów pano-|lecz i mniej ważnych. 
wania Fanaru i religijnej niewoli Greków. Pamięć| W końcu okólnika streszcza Wydział krajowy, 
tych czasów wyrodziła zupełną nieufność między |celem ułatwienia Wydziałom powiatowym prze- 
popem i chłopem. Pop fanaryacki dusił i wyzy-|glądu, te obowiązki miejscowych zarządów dróg _ 
skiwał chłopa; od tej pory chłop ma instynktowy | gminnych, Rad gminnych i Wydziałów powiato- 
wstręt do popa i dzisiejsze stosunki wstręt ten nie-| wych, które polegają na peryodycznem sporządza- 
prędko usuną. Do cerkwi chodzą Bułgarowie, jak|nin i przedkładaniu w terminach, regulaminem 
do sklepu, aby kupić tam chrzest, spowiedź i| drogowym ściśle oznaczonych, wykazów, rachun- 
ślub. Za Fanaru kosztowało to bajeczne suty, dziś |ków i uchwał. 1 
kosztuje taniej; chłop to przyznaje, niemniej je-| Postanowienia regulaminu drogowego przepisu- 
dnak w popie swoim widzi zawsze tego, któremu|ją, iż Rada powiatowa ustanawia na trzy mie- 
musi się opłacać i podejrzywa go z góry o chęć|siące przed rozpoczęciem Nowego roku admini- 
wyzysku. Zresztą uczucia religijne nie są u Buł-|stracyjnego cenę wykupna prestacyi i zawiadamia 
gara zbyt czuła ,i religijnemi motywami, a tem bar-|o tej swej uchwale Wydział krajowy najpóźniej 
dziej fanatyzmem, nigdy on, jak mnie zapewniają |do 8 października. Owóż z powodn spóźnionej 
nie pokieruje się, już obecnie pory przedłuża Wydział krajowy w tym 
roku ten termin do 15 listopada. 

Dotkniętym klęską pożaru mieszkańcom gmi- 
ny Ryszkowa Wola, w powiecie Jarosławskim, u- 
dzielił Wydział krajowy na wiadomość o klęsce 
150 złr. zapomogi. 
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nı wymiar bezwzględnie nie da się zestósować.|trzech ustaw nie może nastąpić przed koń- 
Racyonalne zaś użycie funduszów drogowych |cem b. r. -Albowiem chociaż Izba poselska Sej- 


zić! Jakże wzniosłą musi być rozmowa, którą 
z tak podobnem obliczem te dwie szlachetne istoty 
między sobą prowadzą! Wzniosła, jak owe sante 
conversazioni, w których cudnym układzie grupo- 
wać potrafili wybranych, mistrze renesansowego 
malarstwa. Chciałoby się tej przedziwnej rozmo- 
wie nieco dłużej przysłuchać, ale o kilkanaście 
kroków dalej, inna zaraz, także w całości prze- 
chowana rzeżba wzrok zachwycony siłą magnesu 
mimowoli przyciąga. Oto na prawdziwym piede- 
stalu tym razem, za drucianą siatką, przeznaczo- 
ną widocznie do ochrony wspaniałego posągu, wi- 
dać młodego jeźdźca, rycerza, który powalonego 
o ziemię bojownika z całą siłą rozpędzonego ko- 
nia pod nogami tratuje. Ruch i gest, choć z prze- 
ciwnej strony ujęte, przypominają dziwnie aniel- 
skiego pogromcę mściciela, co na Watykańskich 
freskach w nieubłaganym pędzie na Heliodora 
napiera. O Rafaelu, jakimżeś ty był Grekiem! 

Naprzeciwko, mniejsza już nieco rozmiarami, 
ale za to stylem jakże wspaniała płaskorzeźba! 
Na niej postrzegam znowu damę, siedzącą na 
krześle, i to na krześle prawie zupełnie do pierw- 
zego podobnem; ale czuć w jej układzie, w lek- 

o nachylonej, a prześlicznie scharakteryzowanej 
główce pewną kokieteryę, w stroju wyszukaną 
staranność. Prawą ręką zamyka na wpół odem- 
knięte pudełko, które jej podaje słuchająca roz- 
kazu niewiasta; w lewej, końcem paleów delika- 
tnie zaokrąglonych trzyma przedmiot z kaśetki 
wydobyty. Scena ta, ujęta w ramy dwiema kolu- 
mienkami, które mają wyobrażać wejście do pe- 
rystylu świątyni, a na fryzie lekko zaznaczonego 
frontonu wyraźnie wypisane słowa: 'Hyyco Too- 
SEVOV. +. 

Zbiera mńie niewypowiedziana ciekawość od- 
gadnąć, co znaczą te lakoniczne wyrazy ; silę się 
i próbuję na wszystkie sposoby, ale daremnie; — 
nie mam zresztą czasu długo się namyślać, bo tuż 
obok inny napis, równie czytelnie na kamieniu 


_ przejęty, że najczulsza chyba tylko siostra zdolna | wyryty, podaje mi nową zagadkę; pod nim widzę 
podobnem wejrzeniem swoje przywiązanie wyra-|jeszcze ciekawszą, tym razem już z trzech osób 


zestawioną grupę. Po lewej stronie kobieta, sie- 
dząca, jak poprzednie, na krześle, a raczej na fo- 
telu, opatrzonym poręczą, podaje rękę poważnemu 
mężczyznie, który zatopiwszy w jej oblicze głę- 
bokie, pełne łagodności wejrzenie, stoi przed nią 
na wpół obrócony do widza. Trzecia, w pośrodku 
także stojąca postać, prawą ręką łokieć od lewe- 
go ramienia podpiera i dłonią w ten sposób pod- 
niesioną do góry podtrzymuje jakby od niechce- 
nia zlekka nachylony podbródek. Napis niesie: 
dauaciwzodty... yero. 

Co to wszystko znaczy? Już chwytam za Be- 
dekera, ale gdzie tu czas tracić na wertowaniu kar- 
tek, kiedy słońce zachodzi, a przedemną otwiera 
się cały szereg stojących obok siebie tego samego 
rodzaju płaskorzeżb?... Tu zaraz obok naprzy- 
kład, jaka ciekawa scena! Jakaś kobieta w sto- 
jącej postawie nachyla się nieco naprzód i ręką 
dotyka ramienia klęczącej przed nią służebnicy ; 
ta zaś obejmując rękoma wysuniętą stopę swojej 
pani, przypomina do złudzenia ruch naiwny na- 
szych wieśniaczek, kiedy u stóp swojej dziedzicz- 
ki składają tradycyonalne „padam do nóg.* Da- 
lej znów cała rodzina otacza w koło uroczą dziew- 
czynkę, do której przedniemi łapkami wspina się 
widać jej ulubiony piesek. Owdzie także, można 
się domyśleć, zgromadzona rodzina, ale przy stole, 
przy wieczerzy, od której wcale się nie myśli od- 
rywać, podczas kiedy nieco dalej w łódce siedzi 
rybak z głową na ręku, w zadumaniu zwieszoną. 
Co za dziwne zestawienie!... Ale nie koniec na 
tem. Tam nieopodal, naturalnej wielkości wspaniały 
byk o potężnej strukturze, tu szczekająca suka ze 
lwią paszczęką na karku, i znowu płaskorzeźby... 
Uderza mnie wdzięcznym układem atletycznej bu- 
dowy młody człowiek; trzyma on na prawem ręku 
ułaskawionego sokoła; za nim służący jego niesie 
tak zwaną strigillis, czyli rodzaj trzeinki, którą 
się posługiwano do wycierania po gimnastycznych 
ćwiczeniach spotniałego ciała. Inny znow młodzie- 


nezyjskiego Herkulesa, słucha wywodów powa-| Hermesa, Ogród Botaniczny, dobrze... otóż i nasz 
żnego starca, który jakąś zagadkę wydaje mu się kościółek! — wszak to ten sam... tak jest, żółtemi i 
tłamaczyć! Dalej chłopaczki z fiaszkami lub ra-|czerwonemi pręgami wokoło pomalowany; wybor- 
plami w ręku... nie! nie można się pomylić; a więc cóż dalejfczy- 
I znów podobna do poprzednich scena familijna, |tajmy... Przy zapadającej nocy przybliżam książ- 
tylko że jej bohaterka ma tym razem w wyrazie|kę do oczu i na kartce bitego druku czytam z wy- 
twarzy coś tak ujmującego, a na wskroś osobiste- |sileniem następujące wyrazy: , 
go zarazem, tyle prawdziwej dobroci, a trzeżwego| „Kościółek ten poświęcony Świętej Trójey, na- 
rozsądku, tyle niewieściego wdzięku a uczciwej|zywa się z tego powodu w nowoczesnym gre- 
przenikliwości przebija się w jej na pół odem-|ekim języku Hagia Triada. Skręcając od niego 


jkniętych, ledwo dostrzeżonym uśmiechem opro-|na lewo, dochodzi się do wykopalisk pod kierun- 


mienionych ustach, żeby się jej miało ochotę rą-|kiem greckiego Towarzystwa archeologicznego 0d 
czki i nożki ucałować... O przy takiej Atence, na|roku 1870 prowadzonych. Jestto krańcowa część 
tej już i tak boskiej ziemi spędzone życie, nie dziw, |miasta, która dawniej nosiła nazwę Ceramiku od 
że się prawdziwem rajem mogło i musiało wyda-|targu na garnki, który się tu odbywał. Odkryto 
wać! Jak pierwsze jej koleżanki, ona także na fo-|w niej nasamprzód fandamenta bramy Dipilon, 
telu spoczęła, na fotelu, którego, rzecz godna uwa-|od której rozchodziły się cztóry drogi; jedna na 
gi, poręcze są sfinxami skrzydlatemi ozdobione na | prawo do Kolonu, druga do Akademii, trzecia do 
przodzie; lewą ręką przytrzymuje na kolanach | Eleuzis, czwarta do Pireu. Ta ostatnia, podobnie 
sześciokątne pudełko, prawą cudowne oblicze naj:|jak via Appia w Rzymie, jak inna, równie oży- 
uprzejmiej odsłania. Przed nią, jakby dla powita- |wiona ulica w Pompei, ogrodzona była po obu 
nia, wyciągając ku niej rękę, stoi udrapowana po- | stronach nagrobkami... które tu nagromadzone two- 
stać, która wdzięcznym niesłychanie ruchem pod-|rzą cmentarz... zwany dziś, z powodu bliskości 
niesionej dłoni, nieznacznie, samym końcem pal- | kościółka, cmentarzem Hagii Triady!...* 
ców policzka się własnego dotyka. W środku zaś,| Omało mi książka z ręki nie wypadła... Cmen- 
pomiędzy niemi, także stojąca trzecia osoba trzy-|tarz? Byłem na cmentarzu!... A więc te urocze, tak 
ma na ramieniu dziecko, spiczastą, jak głowa cu- | pełne wdzięku i swobody płaskorzeźby, to były na- 
kru, przystrojone czapeczką... grobki! Te sceny tak pogodne, takiem opromienione 
A tego już za wiele!.. Co to wszystko znaczy? |życiem, o mało że nie wesołe prawie, to były po- 
Co tu robią nareszcie pod gołem niebem wszyst- | mniki wystawione po śmierci ukochanych istot !... 
kie te, rzędem obok siebie poustawiane płasko: | Nie mogłem przyjść ze zdziwienia do siebie i dłuż- 
rzeżby ? „Jakaż myśl, jakie pokrewieństwo uczuć szy czas stałem jak przykuty do ziemi, patrząc 
wiąże między sobą te rozmaite, tak ciekawe, tak |wokoło siebie zdumionem, a w końcu rozrzewnio- 
pełne życia i oryginalnej fantazyi, a tak swobo-|nem okiem. 
dnem dłutem w marmurze wyciosane sceny i obra- 
zy?... Nie wytrzymam, musisz mi czcigodny ci- 
ceronie dać nareszcie klucz do tej niewytłumaczo- 
nej zagadki. Chociaż zmrok prawie zupełny, a kart- 
ki mego Bedekera drukowane maczkiem, przecież 
mi oczy tej usługi nie odmówią; szukam więc 


ZYGMUNT CIESZKOWSKI. 
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niec, jakże cudownie piękny, jak wspaniałej uro- | kartka po kartce, gdzie jestem, przechodzę na nich 
dy! Oparty na wysokiej lasce, w postawie Far-|krok za krokiem odbyty spacer... Tezeum, ulica 


mu węgierskiego przyjęła już bez zmiany projekt |nie mając możności sprawdzenia ich. Główny fakt TABLIC A XI. 
ugody o związek handlowo-cłowy Austryi z Wę-|atoli, stan cara, usposobienie nieobliczalne i tkwią- = 
grami i projekt ustawy przedłużającej przywilej|ce w tem niebezpieczeństwa, to są rzeczy zupeł- NYJZUWORNUZZ! yg |] 
Banku austr. węg., i chociaż przed 3 listopada, |nie pewne. EEFEZZEZECED a" 
to jest przed ostatecznym terminem odroczenia|  Stypulacye powyżej określone wprowadzają cho | E CE ERECEIEDRH Se NEJ 
Izb Rady państwa, może uchwalić i zapewne u-|robę wschodnią w stan chroniczny, który długo] 3 | = was "sg 3 Ś 
chwali tutejsza Izba pose'ska projekt wspomnio-|cjagnąć się będzie. Rosyi pozostawiona jest zu-| * al 
nej ugody, jednak zabraknie już tej Izbie czasu | pełnie wolna ręka; ze strony Niemiee i Austryi| = |= FUTERKO | = 
do uchwalenia drugiej ustawy t.j. bankowej. Cho-| nie napotka ona na żadne przeszkody w swojem| © |BESuRSoRwauawu kredytowe ziemskie 
cieżby zaś nawet obie Izby Rady państwa uchwa- |dzjałanin za pomocą środków pokojowych, bez|-— a 
lily tę także ustawę bankową, względem której|nżycją siły. Czy znajdzie się które państwo, a| 8 |22350000% Hawn] | Ga Bank bpo a 
porozumiały się juź stronnictwa „prawicy, to|zwłąszcza Anglia (jak to zapowiadają zkądinąd), Gia ee © 
w każdym razie trzecia ustawa „o kwotach“ nie|któreby zechciało tak samo środkami pokojowemiļ Ż |=-lolsl I lwl m| dytowy siemski | © 
może w tym roku przyjść do skutku, gdyż dopie-| przeciwdziałać zabiegom Rosyi, autoryzowanym | — RE wa WweoiEti 
ro po odroczeniu Izb w listopadzie r. b. zbierze przez Niemcy i Austryę — jestto co najmniej] S |woworol mal | | m |ehny Zakład kredyt.) g: 
się w Peszcie deputacya regnikolarna, wybrana | wątpliwem. W każdym razie stypulacye powyższe SSR A ; ST 4 
przez obie Izby Rady państwa (15 członków) i|dają klucz do ocenienia i zrozumienia należytego | © |kowlowame| | | || Bank w Wiednia | © 
obie Izby Sejmu węgierskiego (15 członków), a u wypadków, które w najbliższej przyszłości w Buł- "PY TRETIE AE 
poważniona do ułożenia ugody co do stosunku, |gąryj po sobie następować będą. Ei kowl eewal mal I | || dowy w Wiedniu | 9** 
w jakim Austrya i Węgry mają pokrywać wydat- Ez KA EE: 
ki na sprawy wspólne. A | ja col eoeseom| | wio | Galio; Ea jc SS 
Natomiast uchwalenie ustawy o nowym wymia-| — ; 3 NET ETY p EAE aS 
rze podatku joens > cukru i o ta- | Dziewiąte posiedzenie komisyi krajowej dla spraw] „|| «| lool lll |" mk "| SS 
ryfy cłowej nie jest bezpośrednio i ściśle złączo- ; P Oa naci a 
A zawarciem ugody aiik Austryą i Wies przemysłu domowego i rękodzielniczego. BJKSU kal 1 CFL 15a J 
mi, objętej w trzech powyżej wspomnianych usta- PEET zywe Aa 
wach. Trzy ustawy, powyżej wymienione, mogą być 5 lal lowowvorl ll] kredytowe | = S 
ostatecznie uchwalone i ugoda zawartą, chociaż iernika. Ej UT | = 
odroczonem zostanie uchwalenie nowej Pęd Lwów 20. pašdsiomika S latho imaia] to || Osoby prywatne Ą 
wej i nowej ustawy wymierzającej podatek kon- i ie we środę dnia -7 Wydział krajowy | 3 
sumcyjny od cukru. Dlatego co do nowej taryfy omy a zodmio Alaski da pó-| ofi I I Frano | I | mieniem tundacyj Š 
cłowej może tem silniej Austrya, a szczegółowo |łąqniem pod przewodnictwem Marszałka krajowe-| | 777 EJ PTT i: 
co do cła od nafty może „niemniej również repre-|go w sali obrad Wydziału krajowego. ella I=lTI=TTI skarbu ô 
zentacya Galicyi w Radzie państwa stać w obro-| p, wysłachaniu kwartalnego sprawozdania TWE ERZE E 
nie swych interesów wobec Węgier. , |z czynności komisyi i przyjęcia projektu sprawo-| 5 || |o-e=-vl «l | | bees 
Wspomniałem wyżej, że co do projektowanej u |zdania za ubiegły rok, które Sejmowi przedłożo | s | ikon 02 TRER 
stawy o przedłużenie przywileja Banku austrya-|nem zostanie wraz z umotywowaniem budżetu na| Š |ZSSSESESEŃiEa &z om 


cko-węgierskiego porozumiały się już stronni* 
etwa „prawicy.* Stronnictwa te zważywszy, że 
w przedłożonym projekcie statutu bankowego u- 
względniono już część żądań krajów monarchii; 
zważywszy dalej, że inne słuszne żądania, które 
później wymienię, mogą być przeprowadzone bez 
zmiany statutu, jeżeli jeneralna rada Banku złoży 
urzędowe oświadczenie ich przeprowadzenia mo- 
cą $ 25 statutu— zgodziły się (przynajmniej na teraz), 
aby nie waosić poprawek i dodatków zmienia- 
jących osnowę nowego statutu bankowego, ułożo- 
nego w rokowaniach między rządami austryackim 
i węgierskim a Radą jeneralną Banku i przyję- 
tego już przez Izbę poselską węgierską. Stronni- 
ctwa „prawicy“ zgodziły się na powyżej wska- 
zaną drogę przeprowadzenia swych słusznych żą- 
dań co do Banku przy przedłużaniu jego przy- 
wileja bez zmieniania już osnowy nowego zapro- 
jektowanego statutu, bo każda zmianu statutu, będą- 
cego owocem długich rokowań obu rządów z Ban- 
kiem, spowodować musi znaczną zwłokę w przyj- 
ściu do skatku całej ugody między Austryą a Wę 
grami, co wobec obecnego położenia zewnętrznego 
jest bardzo szkodliwem. 

Dawanie przez Baok pożyczek na waranty i 
na zastaw towarów i produktów; zniżenie prowi- 
zyi (1%, od 100), płaconej Bankowi (oprócz pro- 
centu), od pożyczek hipotecznych; reformę, aby 
władze Bauku i jego filie korespondowały z wła- 
dzami krajowemi w języku urzędowym tego kra- 
ju, w którym są te filie, a z publicznością w ję 
zyku krajowym; małe mcdyfikacye w sposobie 
wyboru cenzorów i kilka innych pomniejszych re 
form (przy których -to wszystkich reformach ob- 
stają stronnictwa „prawicy*) można przeprowadzić 
powyżej wskazaną drogą, jeżeli jeneralaa Rada 
Banka złoży co do wykonania tych reform urzę- 
dowe oświadczenie. 

Żądania „Młodo-Czechów,* aby na banknotach, 
pozostawiając całą osnowę banknotu w języku 
niemieckim, domagać się umieszczenia na obwód- 
ce w innych językach napisów, na ile złotych 
brzmi banknot, żądania tego nie przyjęły inpe 
stronnictwa „prawicy.“ Nie godzą się na to żąda- 
nie nawet Staro-Czesi. I słusznie, albowiem żą- 
danie to, zmieniające paragraf statutu bankowego 
i odwlekające ugodę z Węgrami, jest w istocie 
rzeczy domaganiem się zastósowania na bankno- 
tach językowego projektu Scharschmida i klubów 
niemieckich, bo domaga się, aby na banknocie 
prawnie zaznaczono górnjące stanowisko języ- 
ka niemieckiego, a podrzędne stanowiska języków 
innych narodów, monarchię składających. Wpraw- 
dzie banknoty, będące w obiegu, są drakowane 
z jednej strony wyłącznie po niemiecku, z drugiej 
po węgiersku, lecz stronnictwa „prawicy,“ przyj- 
mując to w milczeniu, jako fakt spełniony, nie 
cheą staczać na polu banknotów sporu językowe- 
go, a staczać w tym jedynie celu, aby żądać, jak 
to żąda poseł Trojan, 'nie równouprawnienia, ale 
prawnego oznaczenia podrzędnych stanowisk dla 
języków krajowych, a górującego dla niemie- 
cekiego. 


cele przemysłowe, obejmującego w myśl uchwały 
sejmowej wszystkie pozycye, odnoszące się do spraw 
przemysłowych, a ujęte w jednolitą całość, przy- 
stąpiono do rozprawy nad reskryptem Namiestni- 
ctwa, zawierającym odpowiedź Ministerstwa oświe- 
cenia (odpowiedź tę znają czytelnicy wasi z jednego 
z dawniejszych listów lwowskich Nr 197 Czasu,) 
na wyrażone w znanym memoryale Wydziało 
krajowego z r. 1884, popartym uchwałą sejmową, 
żądanie popierania przemysłu w Galicyi. Uchwa- 
lono w rezultacie korzystać przy poszczególnych 
sprawach z obietni", poczynionych przez Minister- 
stwo w tym reskrypcie. 

W myśl ustępu 6 uchwały sejmowej z 16 sty 
cznia b. r. uchwalono wniosek na utworzenie sa- 
moijstnego „krajowego fanduszu przemysłowego,“ 
pozostającego w dyspozycyi Wydziału krajowego 
i komisyi, a pod zarządem Banku krajowego. Do 
fanduszu tego wpływałaby najpierw suma, pocho- 
dząca ze zwrotu przyznanych dotąd na cela prze- 
mysłowe zaliczek (obecnie bligko 103.000 złr.), 
a następnie z funduszu krajowego kwota 50.000 
złr. rocznie przez lat 10; o wyjedaanie tej dota- 
cyi ma być w Sejmie wniosek postawiony. 

Celem tego fandnszu byłoby usystemizowanie 
dalszej pomocy finansowej na cele przemysłowe 
wedle stałych zasad, ujętych w regulamin. 

W dalszym ciągu uchwalono odnieść się do rzą- 
du z żądaniem, aby w myśl oświadczenia p. Mi- 
nistra oświecenia otwartą została od Wielkiejnocy 
r. 1887. fachowa szkoła ślusarstwa w Świątni- 
kach, jako zakład pań:;twowy. Na koszta założe- 
nia i utrzymania tej szkoły w r. 1887 wstawia 
komisya do budżetu krajowego 3.000 złr., uchwala 
jednak uczynić przedstawienie do rządu przeciw 
tak znacznemu obciążeniu fanduszu krajowego, 
niepraktykowanemu w podobnych wypadkach 
w żadnej innej prowincyi. 

Na pokrycie kosztów wzniesienia budynku na 
pomieszczenie szkoły deklarowała gmina Świątni- 
ki po 500 złr. rocznie przez lat 20 z tem wyra- 
żaem jednak zastrzeżeniem, aby szkoła urządzoną 
była z parowym motorem ; nadto deklaruje się gmi- 
na zaciągnąć na swoje imię w Banku krajowym 
pożyczkę w obligach komunalnych w takiej wy- 
sokości, jaka będzie potrzebną na wzniesienie bn- 
dynku, byleby tylko otrzymała z innych źródeł 
na raty umorzenia zasiłek, o ileby się tego za- 
siłku okazała potrzeba ponad deklarowane 500 
złr. Wskutek tego wstawiłąa komisya w swój bu- 
dżet na rok 1887 na powyższy cel kwotę 1000 złr. 


Gdy nadto zgromadzenie ślusarzy, odbyte 
w Świątnikach podezas bytności delegatów Wy- 
działa krajowego, postanowiło zawiązać udziałową 
spółkę ślusarską, uchwaliła komisya jako bezzwro- 
tny zasiłek na koszta wprowadzenia w życie 
przedsiębiorstwa kwotę 500 złr., jsżeli firma 
będzie zaprotokółowaną i zarząd odpowiednio 
W ETS a nadto kredyt w sumie 3,000 złr. 
na 3°% do zwrotu w 10 latach. 

Uchwalono dalej przystąpić bezzwłocznie do 
aktywowania drugiej krajowej szkoły garncarstwa 
w Porębie, w powiecie Chrzanowskim, na któryto 
cel właściciel Poręby hr. Józef Szembek, skarb 
hr. Artura Potockiego i Chrzanowska Rada po- 
wiatowa znaczne deklarują ofiary w budynkach, 
materyale i gotówce. 

Podania gminy Alwernia o założenie takiej 
szkoły nie można było uwzględnić, gdyż przepro- 
wadzone badania fachowych wykazały, że Poręba 
jest odpowiedniejszą, bo ma na miejscu wodę. 

Na podstawie sprawozdania jednego z członków 
komisyi uchwalono wprowadzić w jak najkrótszym 
czasie w życie naukowy warsztat tkacki w Łańcu- 
cie, ku czemu poczyniono już wszelkie przygoto- 
wania i zapewniono fandusze. Nadto. przyrzeczo- 
no tamtejszemu oddziałowi tkackiemu, złączonemu 
ze spółką handlu skór, zasiłek przez lat 5 po złr. 
800 rocznie na pokrycie procentów od pożyczki 
na potrzebny kapitał obrotowy. 

Z powodu spóźnionej pory przerwano posiedze- 
nie, którego dalszy ciąg nastąpi wieczorem. 


Pak O SMEP Sha Z OTC RECZ Tez KA RZESZY RE 2 TZ ORA O D t, 


poniżej przeciętnego stosunku procentowego 258%; 
najmniej stosunkowo w obwodzie Tarnopolskim, 
tj. 9-10. Na pokrycie wierzytelności gal. Banku 
hipotecznego zarządzono największą stosunkowo 
liczbę licytacyj w obwodzie Kołomyjskim, tj. 
48:10/, z liczby 27 lieytacyj, przy których ogło- 
szeniu wymieniono wierzyciela, następnie zaś 
w obwodzie Stanisławowskim 39:38, w innych 
obwodach poniżej przeciętnego stosunku procento- 
wego, tj. 216% najmniej zaś (z pominięciem 
Wadowickiego i Brzeżańskiego obwodu) w obwo- 
dzie Krakowskim, tj. 11:19. Największa stosun- 
kowo liczba licytacyj, zarządzonych na rzecz osób 
prywatnych, przypada na obwód Nowo-Sądecki, 
tj. 45'8°/ następnie zaś na Tarnopolski, tj. 30:3%, 
Krakowski, tj. 29:6*/,, Samborski, tj. 273°% i 
Tarnowski, tj. 22'0%/, wreszcie obwodów niżej 
przeciętnego stosunku procentowego, tj. 20.8%, 
najmniej w obwodzie złoczowskim, tj. 6:8%%,. 
Sądzimy, że wysżukaniem i zestawieniem po- 
wyższych dat statystycznych przyczyniamy się 
bodaj w drobnej cząstce do rozświecenia stosun- 
ków ekonomicznych większej posiadłości w kraju 
naszym, szczególniej o ile to pozostaje w związku 
z kredytem. zań oda: 
Jeżeli główne punkta niniejszego zestawienia 
jednym obejmiemy rzutem, smutne nader odnie- 
siemy ztąd wrażenie. Bo przychodzi nam stwier- 
dzić, że w ciągu ostatnich lat 10 zarządzono li- 
cytacye przymusowe na 520 majątków większych 
posiadaczy ziemskich z ceną szacunkową 40 mi- 
lionów złr., czyli, że corocznie przecięciowo za- 
rządzono 52 nowych licytacyj o przeciętnej cenie 
szacunkowej jednego majątku, przenoszącej 77 
tysięcy złr., nie mówiąc już nawet o licytacyach 
ponowionych. W tym ogólnym obrazie dopatruje- 
my się co prawda, po bliższem przyjrzeniu się, 
tego nieco pocieszającego faktu, że kiedy od roku 
1876 do roku 1879 włącznie liczba zarządzonych 
licytacyj nieustannie wzrasta, to przez 4 lata na- 
stępne maleje. Wzrost zaś liczby zarządzonych li- 
cytacyj w ciągu dwóch: ostatnich lat przypisać 
możemy nadzwyczajnej konsternacyi, wywołanej 
wpływem czynnika, Z którym poprzednio mało 
się liczono, — a który nagle dał się we zna- 
ki, tj. z zagraniczną konkurencyą. Do powstrzy- 
mania tego wzrostu liczby licytacyj, jaki w dwóch 
ostatnich latach zauważyliśmy, może się oczywi- 
ście przyczynić dzielnie, między innemi środkami, 
także polepszenie stosunków kredytowych. Rze- 
czywiście daje się ono, chociaż w niezbyt wiel- 
kich rozmiarach spostrzegać, również w tych fak- 
tach i objawach, które wzięliśmy za przedmiot 
niniejszej statystycznej rozprawki. Pomyślnym to 
bowiem zjawiskiem nazwać możemy, jeżeli upo- 
wszechnia się użycie kredytu z publicznych insty- 
tucyj kredytowych kosztem droższego kredytu 
prywatnego, który szczególniej w naszych stosun- 
kach, gdzie wierzycielami są w takim razie naj- 
częściej żydzi, dużo ujemnych stron przedstawia. 
Otóż wykazaliśmy, że wierzycielami majątków, 
wystawionych w 10 ostatnich latach na przymu- 
sową licytacyę były osoby prywatne w 105 wy- 
padkach. W tej liczbie mieści się, jak niezawo- 
dnie z brzmienia nazwisk wywnioskować możemy, 
56 starozakonnych, reszta (49) chrześcian. Co do 
tych ostatnich nadmienić należy, iż najczęściej są 
wierzycielami w charakterze właścicieli legatów 
spadkowych. W pierwszych więe pięciu latach 
dziesięciolecia 1876—1885 na 309 zarządzonych 
licytacyj, są osoby prywatne wierzycielami w 78 
wypadkach, co czyni 252%, w czem chrześcian 
29, czyli 9'3%,, a starozakonnych 49, czyli 15:99. 
W drugiej zaś połowie tegoż dziesięciolecia na 
211 zarządzonych przymusowych sprzedaży, są 
osoby prywatne wierzycielami w 37 tylko wypad- 
kach, w czem chrześcian 20, czyli 95, staroza- 
konnych 17, czyli 8%, nietylko zatem bezwzglę- 
dna liczba, lecz i stosunek procentowy wysokiej 
doznał zmiany. i i 
Wszystko to razem wziąwszy, możemy uważać 
za drobny tylko krok naprzód ku poprawie na- 
szych stosunków kredytowych, a cały zresztą stan 
rzeczy głośno nawoływa do coraz gorliwszych 
w tym także kierunku usiłowań. 
Jeżeli wszakże w istocie spotykamy się w osta- 
„tnich zwłaszcza czasach z licznemi w tej mierze 


Wiedeń 20 października. 


O Sytuacya obecna w sprawach wschodnich 
przedstawia się następnie: 

Rosya oświadczyła stanowczo, że Bałgaryi 
militarnie okupować nie będzie. W zamian za to 
oświadczyły i zobowiązały się Niemcy i An 
strya, że nie uznają sobrania, ponieważ brakuje 
mu warunków legalności, biorą w niem bowiem 


Licytacye sądowe większej posiadłości 
ziemskiej w Galicyi od roku 1876 — 1885 


przez 


Franciszka Stefczyka. 


otni kończenie). 
żnienia tak z powodu biegu spraw politycznych, a 4 
jak z ak zn = zamachami. Nagła 
śmierć przybocznege adjutanta cara Reuterna stoi |zestawienie. dot czące wierzycieli k h in- 
w związku z tym stanem i z tem usposobieniem | teresie Bradas aln spy Rad 
cara. Dochodzą tutaj w tej mierze przerażające | majątków większych posiadaczy ziemskich w Ga- 
wiadomości, lecz szczegółów powtarzać nie chcę, licyi w 


Pozostaje nam dodać jeszcze tylko statystyczne 


ciągu dziesięciolecia 1876 — 1885. 


CZAS z Piątku 22 Pażdzierniką 1886. 


ZN E ES 
postulatami, „zwróconemi ku czynnikom rządzącym, 
lub ku istniejącym instytucyom kredytowym, to 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 
Kraków 21 pażdziernika. 
— Instytucya dobroczynna. Smutnym jest los ubo- 


||giej dziatwy i matek, pozbawionych wszelkich sposo- 


bów do Życia i przechodzących, w zimie szczegól- 
niej, prawdziwe męczarnie głodu i zimna. Bóg tylko 
wie, ile ofiar z dziatwy zabrały głód i zimno, brak 


„|przytuliska, brak opieki. Jeżeli gdzicindziej dla nie- 


szczęśliwej, niewinnej a drobnej dziatwy są zasobne 
instytucye, opiekujące się niemi — u nas dctąd tylko 
ofiarność prywatna niosła im pomoc i opiekę. I ta 
ofiarność prywatna czyni obecnie krok znaczny. Jak 
się bowiem dowiadujemy, hr. Stanisławowa Tarnow- 
ska wynajęła obszerny budynek przy rogu ulic Krzy- 
wej i Krótkiej, własnością p. Towiańskiego będący, 
a budynek ten odpowiednio przerobiony i urządzony, 
będzie schroniskiem dla biednych matek i nieszczę- 
śliwej drołnej dziatwy. Potrzebne roboty w tym bu- 
dynku już rozpoczęto, a opiekę bezpośrednią na tym 
zakładem obejmą Siostry Miłosierdzia, Za dni kilka- 
naście już bndynsk będzie zupełnie przygotowany, 
tak, że na pierwsze dni mrozu dziatwa i matki znajdą 
tam już schronienie. 

m Na rogu ulic Krowoderskiej i Biskupiej umie- 
ściło się kilku tak brutalnych żebraków, że już nie 
proszą, ale gwałtem, grubiańsko domagają się jał- 
mużny. Dz.wnem też jest, jak te ulice są zaniedba- 
ne, jaki tam nieporządek panuje, a żaden z powo- 
łanych organów nie zajrzy i nie przekona się, co się 
dzieje omal w środku miasta. Kilkakrotnie żalili się 
na to mieszkańcy tamtejsi — niestety zażalenia ich 
nie odniosły skutku i wszystko zostaje po staremu. 

— Izraelici obchodzą dziś koniec kuczek, jutro 
zaś przypada święto „Radości z praw.* 

— Sucha 17 października. Dzień wczorajszy był 
dniem uroczystości w tutejszej gminie. Mieszkańcy 
Suchy od kilku już lat oczekiwali z największem 
upragnieniem przybycia na stałe tu mieszkanie wła- 
ścicielki hr. Anny Aleksandrowej Branickiej. Posta- 
nowili więc ją przywitać z największą „okazałością. 
W pare godzin po jej przybyciu cała gmina, katolicy 
i izraelici w świątecznych strojach, z muzyką i po- 
chodniami przyszli powitać tę panią, znaną powszet 
chnie z dobroczynności. Był-to objaw najszczerszy 
uczuć tutejszego ludu, myśl bowiem tego uroczystego 
powitania nie była im przez nikogo podaną; co wię- 
cej, trzymali to w zupełnej tajemnicy, chcąc zrobić 
niespodziankę swej pani i dopiero w ostatniej chwili 
dwór się dowiedział o zamiarze obywateli miasteczka, 
Pomimo znużenia po podróży p. Hrabina wyszła do 
zebranych w ogrodzie, przyjąć ofiarowany sobie chleb 
i sól. Kilku obywateli witało JA serdaczną mową, 
dziatwa szkolna śpiewała piosnki narodowe, a w głębi 
ogrodu bito z mcżdzierzy i palono ognie sztuczne, Tą 
rzewna scena powitania pani przez lud jej wsi, wśród 
zieleni drzew na tle starych murów zamczyska, obla- 
nych barwistem światłem, była obrazem pełnym uroku. 
Fakt ten świadczy, że słowa naszego wieszcza: „z szla} 
chtą polską polski lud,“ nie są ideałem tylko. 
~.. Dar. Cesarz udzielił z swej prywatnej szkatuły 
gminie Szyszkowce, w powiecie borszczowskim, ną do. 
kończenie budowy szkoły, zapomogi w kwocie 50 złr. 

— Ważne zmiany w dziedzinie telegrafów j tę. 
lefonów. Zarząd telegrafów rządowych w Wiedniu 


zamierza w najbliższym czasie umożliwić instytucyom, W 


redakcyom dzienników, bankom, kantorom itd, odbie- 
ranie telegramów wprost w domu, a nawet przegy. 
lanio depesz telefonami. W zasadzie zmiany te są jąż 
postanowione, wprowadzenie ich w życie zależy atoli 
od potrzeby lub chęci publiczności korzystania z nich, 
Zaprowadzenie bezpośredniego telegraficznego lub tele- 
fonicznego połączenia nie spowodowałoby nawet zna 
cznych kosztów. ; 

-~ — W Pradze odbędzie się w czerwcu 1887 r., 
jako w dwudziestą-piątą rocznicę założenia instytneyj 
pragskiego „Sokoła,* powszechny zjazd wszystkich 
„Sokołów.“ Komitet pragskiego „Sokoła“ pod prze- 
wodnictwem Dra Karola Linha, zaprasza na tę uro- 
czystość polskich „Sokołów.“ $ 

Zdrowie cesarza Wilhelma. Figaro paryskie 
podaje następujące szezegóły, pochodzące, jak twier- 
dzi, z bardzo pewnego żródła, o stanie zdrowia ce- 
sarza Wilhelma: Cesarz przybył do Badena bardzo 
znużony manewrami alzacko - lotaryńskiemi i bardzo 
cierpiący. Dokucza mn oddawna choroba pęcherza, 
dająca się szczególnie uczuwać sędziwemu monarsze, 
ilekrcć zbytecznie się utrudzi. Jazda nawet powozem 


— 


pogorsza jego cierpienia. Zemdlenie Cesarza podczas À 


rewii w poligonie strasburskim spowodowane było 
gwałtownemi bólami pęcherza wskutek 4 - godzinnej 
jazdy powozem. W d. 2 października Cesarz czując 
się lepiej, mógł wrócić do zwykłego trybu życia; 
wbrew zdaniu lekarzy i przedstawieniom otaczających 
go osób, odwiedził on pewną damę zZ Frankfartu, 
przepędzającą lato w Badenie, odbył dłuższą prze- 
jażdżkę powozem, a wieczorem był na koncercie w sa- 
lonie konwersacyjnym. Położył się do łóżka zdrowy, 
lecz nazajutrz nie zbudził się o zwykłej godzinie i do- 
piero po zastosowaniu środków energicznych, zdołano 
go ku południowi ocucić z odrętwiałości. Otoczenie 
Cesarza przepędziło trzy godziny strasznych obaw. 
Cesarz nie mógł być wieczorem na sztucznych ogniach, 
ani wychodzić z pokoju aż do 7 b. m., ani teź udać 
się na steeple-chase, w którem bierze udział coro- 
cznie. Mógł jednak w d. 8 b. m. dawać zwykłe po- 
słuchania, t. j. przyjąć szefów gabinetu cywilnego i 
wojskowego i p. Btllowa, pełnomocnego ministra nie- 


mamę | przytrzymała Pawła Skwarka, z Modlnicy, za podej- 
rzane posiadanie bielizny męzkiej i damskiej, oraz 


(dzie wspaniałą budowlą, ale z późnej pochodzi 
złr epoki, bo XVII czy nawet XVIII wieka, to kla- 


mieckiego w Bernie, który towarzyszy Cesarzowi w po- 
dróżach jako reprezentant ministerstwa spraw zagra- 
nicznych. W d. 9 b. m. mógł Cesarz być obecnym przy 
grze w lawn-tennis i pił kawę pod namiotem w alei - 
lichtenthalskiej, Czuł się jednak zbyt słabym, aby 
wieczorem być na obiedzie, na który byli zaproszeni 
w. księstwo Badeńscy, książęta Herman i August sa- 
sko-weimarscy, księstwo Fürstenberg, w. książę Mi- 
chał, w. księżna Olga, którzy nazajutrz opuścili Ba- 
den. W niedzielę nie wychodził Cesarz z pokoju. O 
godzinie 6ej ponowił się paroksyzm senności i stan 
był o tyle grożnym, że zatelegrsfowano po następcę 
tronu. W poniedzisł<k jednak czuł się Cesarz lepiej 
i siły wzmogły się tak, że mógł we wtorek przyjąć 
trzech wyżej wymienionych dygnitarzy, a nawet we 
czwartek dać posłuchanie nowemu arcybiskupowi z Fri- 
burga w Bryzgowii, Drowi Roos. Od dnia tego cią- 
gle odpowiadał na depesze przesyłane z Berlina dwa 
razy na dzień, a ktoś, co widział podpis cesarski na 
depeszy we czwaitek, twierdzi, że pismo jest całkiem 
nie zmienione. Słowem Cesarz miał w ciągu tygo- 
dnia dwa ataki niebezpieczne, któreby z pewnością 
zabiły człowieka mniej silnej konstytucyi, Od osta- 
tniej niedzieli siły się wamogły i Cesarz chce wró- 
cić d. 20 b. m. do Berlina. Wszelkie opóźnienie wy- 
jazdu byłoby oznaką nowej kryzys, która, zdaniem 
rs nie przeminęłaby tak łagodnie, jak poprze- 
nie. 

Wiadomości polłeyjne. Straż policyjna 


czerwonych pończoch, które skradł na niewiadomego 
dotąd właściciela. ; 

P. Emil Starke, urzędnik gazowy, przytrzymał dziś 
w południe Piotra Jankiewicza, lst 14 liczącego, mu- 
rarczyka, który rzucając z procy kamieniami, rozbił 
lampę miejską przy ulicy Kolejowej. 


Repertuar teatru krakowskiego. 


W sobotę 23go: Po raz pierwszy: Piękna żonka, 
komedya w 4 aktach, M. Bałuckiego. 


Groby królewskie i skarbiec w katedrze na Wawelu 
zwiedzać można w dni powszednie o godzinle 10ej w nie- 
dziele i święta o godzinie 4,12. 

Groby zasłużonych (w krypcie na Skałce), Grób Skargi 
(u św. Piotra), oraz Skarbiec kościoła N. > Maryi, oglą- 
dać można w chwilach wolnych od nabożeństwa za zgło- 
szeniem się do zakrystyi. 

„Muzeum Narodowe (w PR ei aies jest codzien- 
aie od ziny llej do 3ej popołudniu z wyjątkiem po- 
niedziałków, za opłatą wejścia 20 cent. w dzień zwykły- 
w niedziele i święta po 10 cent. od osoby. 

Wystawa nieustająca Zjednoczonego Tow Przy- 
aciół Sztuk Pięknych w Sukienniosch Z ienie 
od Się rozy do 4ej prócz poniedziałku. Wstęp w nie- 
ę 15 cect., w dnie powszednie 30 centów. 

Muzeum XX. Czartoryskich otwarte dla zwiedzających we 
wtorki i piątki od 10—12, o ile w te dnie nie przypadają 
święta. 

„Gabinet Archeologiczny Uniwe Jagielloń. (Colle- 
fium majus) zwiedzać można codziennie od godziny ia 

o lej — prócz niedziel, świąt į teryj uniwersyteckic 
sezpłatnie. 

Gabinet Geologiczny Usiw. Jagiel!. w Collegium physi- 
cum przy ulicy św. Anny na I piętrze otwarty w każdą 
A od godziny 10—2 w południe 

auzeum Techniozno-Prz 
skim otwarte codziennie od godziny 


feu Franciszkań- 
20 ct. od osoby. W niedziele od 1 


0ej do 6ej.—W. 
CEL Me 


— Dnia 20go października trochę pogody, wieczo- 
rem krople deszczu; term. od 9'3 doszedł do 18:00. 
Barometr poszedł w górę; o godzinie 7ej rano à. 21g0 
stan jego był 743'0 millim., term. 12:4 0. — Wiatr 
poładn.-zachodni, 

— W piątek d. 22go października: 65. Korduli i 
Alodyi pp. mm. 


Wiadomości artystyczne, literackie 
i naukowe. 


Z Akadeuril. Dnia 14 b m. odbyło się po- 
siedzenie Komisyi historyi sztuki, na któ- 
rem przewodniczący prof. Władysław Łuszczkie- 
wiez zdawał sprawę z wycieczek swoich nauko- 
wych, przedsięwziętych w ciągu ostatniego lata 
w myśl uchwały komisyi. Najwaźżoiejsza z nicb, 
odbyta w towarzystwie młodego rysownika, miała 
za cel Opactwo Cysterskie w Lądzie na pograni- 
czu Księstwa poznańskiego i Królestwa polskiego, 
położone nad Wartą w okolicy Konina. Jakkol- 
wiek z pierwotnej fandacyi Mieczysława Starego 
nie pozostało tu nie wcale, a kościół jest wpraw- 


sztor przedstawia się jako nader staranna i zaj- 
mująca budowa gotycka ceglana z wieku XIV.— 
dobrze zachowanych krużgankach oraz kapitu- 
larzu wszystkie główniejsze części konstrukcyjne, 
jak kapitele, konsole, żebra sklepienne i zworniki 
są z wapienia, a rzeżbione ich ozdoby odznaczają 
się wielką oryginalnością tak pod względem ar- 
tystycznym jak i technicznym nawet. Również 
odrębnością kształtów nacechowane jest okno go- 
tyckie kapitularza. Największy atoli interes przed- 
stawiają freski okrywające ściany i sklepienie 
kaplicy doń przytykającej. Ułamek ich podały 
niegdyś „Wzory sztuki średniowiecznej.“ Freski te 
jakkolwiek w wielu miejscach przemalowane nie- 
zgrabnie „w epoce późniejszej, zachowały jednak 
rysunek i cechę swoją pierwotną i zdają się być 
współczesne budowie klasztoru. Mieszczą się na 
nich prócz figur świętych, scen z Nowego testa- 
mentu i symbolicznego wyobrażenia dwóch fanda- 
yj (to jest pierwszej Mieczysławowej i drugiej 
zapewne dokonanej w XIV wieku przez jakiegoś 
rycerza herbu Niesobia) także licznym szeregiem 
zestawione herby najrozmaitsze, o kształtach i od- 
mianach pod względem heraldycznym niesłycha- 
nie zajmujących. 

zięki, niezwykłej nawet w Polsce, uczynności 
1 gościnności właścicieli przyległego dworu, pań- 
stwa Głustawów Golezów, którzy delegata Akade- 
mii i jego pomocnika przez dłnźszy czas naju- 
przejmiej podejmowali, można było nietylko zba- 
ać pomienione malowania ścienne i skopiować je 
w akwareli, ale nawet najdokładniejsze z nich | 
pozdejmowąć kalki. Reprodukcya ta, dla której 
staranności wszyscy zebrani najwyższe objawiali 
uznanie, posłuży do wydania fresków Lądzkich 
w najbliższym zeszycie sprawozdań Komisyi, któ- 
ry obejmie także studya nad kościołem św. Jana 
w Gnieźnie, 

Oprócz tego zwiedził jeszcze i zbadał dełegat 
Akademii w tejże okolicy dawny pałac biskupów 
poznańskich w Ciążynie, Duninowski słup drogo- 
wy w Koninie, kościół w Kazimierzu z pięknym 
gotyckim nagrobkiem Lubrańskiego , kościół ro- 
mańskiego stylu w Starem mieście, kościół goty- 
cki nader osobliwy i piękny w Gosławicach i 
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koniecznie do należytego pełnienia obowiązków 
słażbowych. Okólnik ten wywołal tu wielką sen- 


liczne z tych badań przedłożył rysunki i zdjęcia 
architektoniczne. Nadto, przedlożył p. Łuszczkie- 
wicz studya z wycieczki odbytej wspólnie z człon- 
kiem Komisyi Drem Stanisławem Tomkowiczem 
do Prendocina, wsi w okolicy Słomnik w Kra- 
kowskiem, w której wybornie zachowany i pię- 
kny kościół w stylu romańskim, przedstawia bar- 
dzo charakterystyczny typ inkastelhcyi czyli ufor- 
tyfikowania, dokonanego według kronikarzy w po- 
łowie XIII wieku. 

W dyskusyi nad pojedyńczemi ustępami powyż- 
szego sprawozdania, licznemi objaśnionego rysun- 
kami, wzięli udział pp. prof. Maryan Sokołowski, 
Dr Piekosiński i prof. Odrzywolski. 

Wreszcie zawiadomił przewodniczący, iż w myśl 
życzenia Komisyi, Wydział filologiczny na posie- 
dzeniu swojem dnia 11 b. m. uchwalił zaprosić do 
grona Komisyi historyi sztuki p. Ludwika Wierz. 
biekiego, dyr. Muzeum przemysłowego we Lwo- 
wie, tudzież pomieścić w najbliższym tomie Pa- 
miętnika obszeroą i licznemi tablicami opatrzoną 
pracę p. Władysława Łuszczkiewicza: „O zabyt- 
kach budownictwa romańskiego w Polsce.“ 


"Teatr. W sobotę ukaże się po raz pierwszy 
Piękna żonka, komedya Michała Bałuckiego , zale- 
cona do grania na tegorocznym konkursie imienia 
Wojciecha Bogusławskiego w Warszawie. 

„przyszłym tygodnia we czwartek wznowioną 
będzie, od trzech lat niegrana, Fedora z p. Hoff- 
mannową, Sułkowską i pp. Sobiesławem i Lubi- 
czem w głównych rolach. P. Sobiesław wystąpi 
w swej dawnej ulubionej roli Lorysa Ipanowa. — 
Na przyszłą sobotę przygotowuje się: Kopaczy 
złota (Poudre d'or) Wiktoryna Sardou. Następnie 
pójdzie Paryżanin Goudineta; Chamillac Fenil- 
letta ; Osaczony Lubowskiego; Szczęśliwe małżeń- 
stwa (Le bonheur conjugał) Valabrequa. Później 
ujrzymy Krokodyla Wiktoryna Sardou, którego 
prawo przedstawienia nasza dyrekcya juź nabyła. 


P. Rygier, który, jak wiadomo, brał udział 
w ostatnim konkursie na pomnik Mickiewicza we- 
dług planów Matejki i w tym celu przybył z Flo- 
rencyi do Krakowa, w tych dniach opuszcza na- 
sze miasto, udając się wraz z rodziną do Rzymu. 
W czasie pobytu swego w Krakowie p. Rygier 
wykonał dwa biusta: X. Biskupa Dunajewskiego 
i Dra Huberta hr. Krasińskiego. Obok znakomitej 
techniki i szlachetnego stylu, popiersia te odzna- 
czają się uderzającem podobieństwem. Uwagę 
znawców zwracał nadto posąg Kopernika, odlany 
w bronzie, a przeznaczony na konkurs do War- 
szawy. 


Nr 42? Przeglądu Lekarskiego zawiera: I. Ba- 
rącz: Przyczynek do chirurgii jelit. Resekcya zna- 
cznej części jelita (36 cm.) w przypadku przepu- 
kliny uwięźniętej, zgorzelą dotkniętej. (Dok.). II. 
Blumenstock: Orzeczenia sądowo-lekarskie Wy- 
działu lekarskiego Uniw. Jagiell. Serya druga. IV. 
Sprawa Ritterów. (C. d.). III. Z zakładu fizyologi- 
eznego prof. Cybulskiego w Krakowie. Prus: Przy- 
czynek do nauki o fizyologii gruczołu tarczyko- 
wego. (Dok.). IV. Oceny i sprawozdania. V. Po- 
siedzenie Tow. lek. gal. VI. Blumenstok: Billro- 
tha Aforyzmy. (C. d.). VII. Wiadomości statysty. 
me i ogólno-lekarskie. VIII. Wiadomości bie- 

ce. 


Artykuły w dziale „Wadesłane* mie posho- 
daną od iedakeyt. 


NADESŁANE. (2296) 


Nie należy się dać omamić i co innego używać, 
mie ma nic lepszego. Grace, w Styryi, Eggenber- 
ger Allee. Wielmożny Panie! W posiadaniu bar- 
dzo szacownego pisma pospieszam złożyć natych- 


NADESŁANE. (2477-44) 


Zwracamy uwagę czytelników na inserat 
Magazynów du Printemps. 


Jenerał-gubernator Hurko wyjechał we wtorek 
z Warszawy do Petersburga. 


Z Konstantynopola donoszą do Pol. Corr., że 
sekretarz angielskiej ambasady i chwilowo chargé 
d'affaires, Jane, wskutek przesłanego mu polecenia 
wyraził ministrowi spraw zagranicznych Saidowi 
baszy zadowolenie rządu angielskiego z powodu 
przyjęcia przez Portę, jako intermistycznego am- 
basadora, sir W. Whitea. W kołach dyplomaty- 
cznych Konstantynopola' mniemają, iż z powodu 
obecnego politycznego położenia, należy upatry- 
wać w tym kroku, wychodzącym z ram zwykłej 
dyplomatycznej grzeczności, oznakę ponownego 
zbliżenia się Anglii do Turcyi. 


Zajścia w Bułgaryi. 


Podłag pewnych pogłosek sobranie zebrałoby 
się nie 27 b. m., ale 1 listopada. Mocarstwa dla 
oszczędzania Rosyi miały postanowić, iż nie wy- 
rażą wcale zdania o legalności lub nielegalności 
wyborów. Mają nadzieję, że uwzględniając miłość 
własną Rosyi i zapobiegając ostatecznie ponowne- 
mu wyborowi ks. Aleksandra, sprowadzi się po- 
rozumienie między Petersburgiem i Zofią. Oto jest 
ów most do odwrotu Rosyi, o którym pisano 
z Berlina. 


O misyi Kaulbarsa piszą z Zofii do Polit. Corr.: 
Owe sfery polityczne Bułgaryi, które ze względu 
na postępowanie jen. Kaulbarsa z zimaą rozwagą 
zbadać chcą sine ira et studio jego miByę, znala- 
zły się wobec nierozwiązalnej zagadki. Pojąć tru- 
dno, jak jen. Kaulbars, jeśli rzeczywiście dążył 
do przypisywanych mu celów, może uważać obra- 
ne przez siebie środki, jako zdolne do osiągnięcia 
jego zamiarów. Jenerał, który formalnie jako 
nadzwyczajny ajent dyplomatyczny roByjski u rzą- 
du bułgarskiego był uwierzytelaionym, zaczął od 
chwili, gdy'wstąpił nogą na ziemię bułgarską, po- 
zować na pana kraju. — Pierwsze słowa, jakie 
zwrócił do przybyłych na powitanie jego osób 
w Łompalance, tworzyły już atak na rząd buł 
garski. „Rząd ten, rzekł on, nie jest narodowym, 
lecz złożonym z przywódców rozmaitych stron- 
nietw.* 

Ton, jaki jen. Kaulbars przybrał w Bułgaryi, 
z każdym dniem stawał się coraz bardziej rozka- 
zującym; dawał on kierującym w Bułgaryi osobi- 
stościom, ministrom i wyższym oficerom, również 
jak zgromadzonemu ludowi nie rady, lecz rozkazy. 
Miał on przytem zawsze w ustach imię cara, lecz 
odwoływania się do cara Aleksandra III tak nad- 
używano w Bułgaryi, że musiało to w końcu spo- 
wszednieć. Ministrowie bułgarscy, inni wyżsi fuan- 
kcyonaryusze i lud zwracali przez wzgląd na ran- 
gę i osobistość jen. Kaulbarsa należną na jego 
wynurzenia uwagę, wpływu jednak na przekonania 
Bułgarów wywrzeć nie zdołał. Powodu tego nie- 
powodzenia szukać trzeba wyłącznie w środkach, 
jakie obrał jen. Kaulbars do przeprowadzenia po- 
ruczonej mu miśyi. Nie podlega wątpliwości, że 
jenerał byłby inną taktyką pomyślniejsze uzyskał 
rezultaty, a nawet dopiąłby (w zupełności ostateczne - 
go celu swej misyi. Oświadczał on codziennie, że 
Rosya zamierza tak długo nie zająć Bułgaryi, póki 


,utrzymałoby władzy. Dlączegóż więc nie stara się 


= | nia prowizorycznego jeneralnego gubernatora i sku- 


Ajencya Havasa dowiaduje się, iż ogólne zapa- 
trywania na sytuacyę są bardzo pessymistyczne, 
i że niema wielkiej nadziei, aby się konflikt za- 
kończył bez interwencyi wojskowej. Spodziewają 


bars w Bułgaryi? Oświadczył on przecież zagra- 
niczpym reprezentantom w Zofii, że stronnictwo 
Zankowa jest za słabe i że przez 24 godzin nie 


jen. Kaulbars porozumieć się z istniejącym rządem, 
jezeli rzeczywiście ma na oku dobro Bułgaryi: 
Wszak rząd ten jest prowizorycznym i zadaniem 
jego jest utrzymanie porządku aż do wyboru księ 
cia, czyli aż do przybycia nowo wybranego księ- 
cia do Bułgaryi, który będzie mógł natychmiast 
teraźniejszych ministrów usunąć i zastąpić ich stron- 
nikami Zankowa, lub Karawełowa, lub innymi. 
Chodzi więc jedynie o to, aby rząd obecny jesz: 
cze tylko kilka tygodni rozciągał opiekę nad po- 
rządkiem. Po cóż zatem owe napaści na stanowi- 
sko rządu prowizorycznego, który po spełnieniu 
swego zadania gotów jest ustąpić ? 


będzie do Zofii, zrozumieją niebezpieczeństwo sy- 
tuacyi i że nie pójdą za zapatrywaniami partyi 
nieprzejednanej. Kaulbars sądzi, że kraj jest w zu- 
pełnej anarchii i że rząd obecny nie byłby w sta- 
nie przy najlepszej woli przywrócić w armii po- 
szanowania dla hierarchii i karności, uspokoić umy- 
słów, ukaraćjdzienników, któreznieważają Kaulbarsa 
i powstrzymać urzędników na prowincyi od wda- 
wania się w akcyę, której ofiarą, podłag wczo- 
rajszej noty Kaulbarsa do rządu, bywają poddani 
rosyjscy lub przyjaciele Rosyi. ; ; 

Utrzymują, że wielkie sobranie zbierze się 
w dniu 27 b. m., a jeśli w stanowisku Bulga- 
rów zajść ma jaka zmiana, to zajdzie ona dopiero 
po zebraniu się sobrania. 

Paryż 21 października. Ajencya Havasa do- 
nosi z Adryanopolu: Policya w Filipopolu areszto- 
wała w sobotę w nocy przywódców partyi rosyj: 
skiej. Niewiadomo, gdzie aresztowani zostali od- 
stawieni. Nad konsulatem rosyjskim czuwała w 80- 
botę w nocy straż wojskowa. 

Petersburg 21 października. Journal de St. 
Petersb. omawiając spadek papierów rosyjskich, 
pisze, że nie nie usprawiedliwia drażliwości gieł: 
dy, gdyż sprawy bułgarskie nie są tego rodzaju, 
aby mogły zaburzyć pokój europejski. Wszystkie 
gabinety i dzienniki, a nawet dzienniki angiel- 
skie uznają niezaprzeczone prawa Rosyi w Buł- 
garyi. Wśród takich stosunków wydaje się prze- 
silenie bułgarskie zlokalizowanem. Niema powodu 
obawiać się, aby wiele kwestyj, będących w związku 
z tem przesileniem, nie mogło być pokojowo roz- 
wiązanych. Co się tyczy kierowników rządu buł- 
garskiego, to znają oni wolę Rosyi i należy się 
spodziewać, że uznają potrzeby sytuacyi. Nie mo- 
żemy wiedzieć o środkach akcyi, jakich rząd ro- 
gyjski użyć zamyśla, aby zrealizować swe zapa- 
trywania. Wiemy jednak, że umiarkowanie rządu 
jest jednym dowodem więcej, iż rząd chce osią: 
gnąć ten cel, iż ma dostateczne gwarancye osią 
gnięcia ostatecznego rezultatu i że nie potrzebuje 
się rozdrażniać i zbyt porywczo przyspieszać bieł 
gu wypadków. 

Wiedeń 21 paździer. (pryw.) Do N. Fr. Pr. 
donoszą z Zofii: Ponieważ Gadban wystósował 
swą notę nie do rządu, ale w formie rad do 
Stambułowa, postanowił rząd bułgarski na notę 
tę nie odpowiadać. - 

Tegoroczny pobór do wojska został na póżniej od- 
łożony z powodu anormalaych stosunków kraju. 

Utrzymują, że konsul niemiecki w Ruszcznku 
będzie obecnym na otwarciu sobranią. 

Wiedeń 21 paździer. (pryw.) Do W. Fr. Pr. 
donoszą z Zofii o nieporozumieniu między Nekliu- 
dowem a Kaulbarsem. Nieporozumienie to było 
przyczyną, iż Nekliadow jeszcze przed wyjazdem 
Kaulbarsa z Zofii miał unikać wszelkich stosun- 
ków z Kaulbarsem. 


Z Petersburga donoszą do Polit. Corr. iż je- 
neral Kaulbars zaniechał podróży do Rumelii wscho- 
dniej dlatego, gdyż uznano za niewłaściwe, aby 
akcyę, jaką Kaulbars rozwinął w granicach wła- 
ściwego księstwa, przeniesiono także na teryto- 
ryum, do Turcyi należące. 


Z Zofii donoszą, iż obiega tam myśl mianowa- 


pienia tym sposobem władzy w jednej osobie. 
Postaranoby się jednak o zezwolenie na to przy- 
najmniej większości mocarstw. 


Do Polit. Corr. piszą z Zofii, iż jenerał Kaul- 
bars wystósował ponowną notę do ministra spraw 
zagranicznych Naczewicza, w której go zawiada- 
mia, że skoro rząd bułgarski wzbraniał się pójść 
za dobroczynnemi radami Rosyi i kazał przepro- 
wadzić wybory do wielkiego sobrania, to Rosya 
na przyszłość wszystkie zarządzenia rejencyi, któ- 
reby stały w sprzeczności z radami gabinetu pe- 
tersburskiego, udzielonemi za pośrednictwem Kaul- 
barsa, uważać będzie za nielegalne. 


az nicy Słowa telegrafuje do tego dzien- 
nika: 

Berlin 20 paźdz. Doniesienia z Wiednia i Lon- 
dynu potwierdzają, iż obecnie niebezpieczeństwo 
wybuchu wojny znacznie złagodniało. Rosya na- 
kłania się ku polityce wstrzemiężliwości, albowiem 
uchodzi już za rzecz pewną, iż powtórny wybór 
księcia Aleksandra na tron bułgarski nie znalazłby 
żadnego poparcia u większości mocarstw. Według 
tutejszej Post najwięcej widoków powodzenia ma 
kandydatura księcia Ferdynanda Koburg - Gotaj- 
skiego. aż 

Ze Zofii donoszą do N. Fr. Presse: Turecki kot 
misarz Gadban basza wręczył rządowi bułgarskie- 
mu notę, w której imieniem swego rządu propo- 
nuje, aby sobranie aż do dalszych decyzyj odwo- 
łanem zostało z następujących powodów: Rosya 
nie zgadza się na wybory i na zwołanie sobrania, 
a mocarstwa nie powzięły jeszcze postanowienia 
co do kandydata na tron bułgarski. Bułgarya jest 
związaną traktatem berlińskim. Gadban zauważył 
jeszcze, iż z powyższych motywów sobranie będzie 
bezcelowem i bezskutecznem. Rząd bułgarski jest 
zdecydowany na tę notę odpowiedzieć mniej wię- 
cej w ten sposób, iż odroczenie sobrania przez 
wzgląd na konstytncyę i na ustawy krajowe jest 
wprost niemożliwem, gdyż w razie naruszenia tych 
ustaw nie mógłby rząd ręczyć za spokój i porzą- 
dek w kraju. Niespodziana nota turecka, która żą- 
dania rosyjskie poczęści popiera, wywołała w ko- 
łach kompetentnych ogromne wrażenie. Również 
i do Polit. Corr. donoszą z Zofii, że otrzymane 
instrukcye zmuszają Gadbana do popierania akcyi 
jenerała Kaulbarsa. 


Telegramy własne „Czasu“. 


Wiedeń 21 pażdziernika. Cesarz przyjmował 
wczoraj w południe Taaffego równocześnie z Kal- 
layem , a póżniej Dunajewskiego na dłuższej au- 
dyencyi. 

Wiedeń 21 października. Cesarzowa i Arcy- 
księżna Marya Walerya przybędą tu w dniu 24 
b. m. z Ischl. 

Wiedeń 21 października. Utrzymują, że mi- 
nister skarbu przedłoży we wtorek budżet w zwy- 
kłem exposé finansowem, i że zażąda równocze- 
śnie uchwalenia prowizoryum budżetowego na trzy 
miesiące. Rząd zamierza też podobno zapropono- 


Telegramy. 


się tu jednak, że Bułgarzy, skoro Kaulbars przy- | === 


Karłowice 21 października. Serbski synod 
biskupi i kongres kościelny otwarty został wczo- 
raj przez król. komisarza Nikolicza. 

Berlin 21 października. Cesarz przybył tu 
rano w dobrem zdrowiu. 

Paryż 21 października. Rząd nie otrzymał 
dotąd relacyi, potwierdzającej doniesienia Timesa, 
iż Chiny postanowiły znieść protektorat Francyi 
nad katolikami. 

Rzym 21 paźdz. Opinione donosi: Ambasador 
austryacki, Ludolf, po 40-letniej nieprzerwanej 
służbie wniósł prośbę o przeniesienie go w stan 
spoczynka, do której się przychylono. Ludolf, który 
tu pozostanie jeszcze jakiś czas, aby królowi wrę- 
czyć pismo odwołujące go, pozostawi tu jaknajle- 
psze po sobie wspomnienia, ponieważ zawsze sta- 
rał się o utrwalenie dobrych stosunków między 
Włochami a Austro-Węgrami. 

Londyn 21 października. Jenerał Macpher- 
son, komendant armii angielskiej w Birmie, umarł. 


Kursa. Wiedeń 21 paździe. 2 p = 
. — Renta austr. papierowa opod. 8350. — 
[yar austr. srebrna spod. 84-25. — Renta 4, 
złota austr. 11460. — 5'/, Renta austr. papier. 
nieopodat. 100:40. — Akcye Banku Austr. Weg. 
865>—. — Akcye kredytowe 28060. — Londyn 
12520. — Napoleony 9'91—. — Dukaty 591. 
Marki 61-:35—. — 5°% Renta węg. papier. 93—. 
40, Renta węg. złota 103*95. — Losy prem. węg. 
121-25. — Obligacye indemn. galicyjskie 105—,— 
41/49, Obligacye Poż. Kraj. galicyjskie 95.—, — 
69, Listy zast. galic. Zakł. Kred. Ziemsk. 36 -let. 
—'—. — 4!’ Listy zastaw. Banku kraj. gal. 
96:25. — Akcye Liinderbanku 21825. — Akcye 
kolei Karolą Ludwika 193:20. — Akcye kolei 
lwowsko - czerniow. 224*—. — Akcye kolei połu- 
dniowej 108:50. — Ruble 118:75.— — Srebro ——. 
Usposobienie giełdy : 


Berlin 21 paździer. — Banknoty austryackie 
163.— — Krótki Wiedeń 162-80. — Banknoty ros. 
193:30. — 5%, Listy zast. Polskie 60:50. — 4%, 
Listy Likw. Polskie 56:30. — Akcye kolei Karola 
Ludwika 78.60.— Akcye austr. kredytowe 458—. 


ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
Antoni Kłobukowski. 


Pociągi na kolejach żelaznych. 


Odchodzą z Krakowa: 


osobowy pz mieszan: 

odjazd 10-46 rano 9-26 wiecz. 10:57 wieczór 

azd 927 wie. 5'50 rano 11:35 rano 
Do Lwowa lokalny: 

Kraków odjazd 6:12 rano — Lwów przyjazd 7:80 wiecz. 

„. ( Kraków odjazd 11:15 przed poł. 

Do Wieliczki 4 Wieliczka przyjazd 11-59 przed poł. 

Do Wiednia: osobowy -5'87 rano i 8 pop. — pospieszny 
6:55 rano — osobowy 9'25 rano i 6'25 wiecz. (także 
do Warszawy) — kuryer. 9:35 w nocy. 


Przychodzą do Krakowa: 


ze Lwowa: osobowy mieszany spiesz. 
Lwów odjazd 410 rano 4'50 pop. 10:44 w nocy 
Kraków przyj. 233 pop. 5'07 rano 6'48 rano 
Ze Lwowa lokalny: 
Lwów odjazd 7:40 rano — Kraków przyjazd 820 wieczór. 


miast moje najserdeczniejsze podziękowanie, co | porządek panuje w kraju, a równoczeście usiłował i i 4 Wieliczka odjazd 6'55 wiecz. 
niestety cokolwiek późno następuje, jednak z tem |zachwiać powagę rządu bułgarskiego przez naj-.| Ruszezuk 20 października. Ajencya Havasa BE Rany Pollak <tiożetnia pra „ MR { : ów przyjazd 1:35 wiecz. 
pewnem przekonaniem, że dziękuję wielkiemu do- | gwałtowniejsze napaści na tenże, i wyższych ofi-|donosi: Jeden z tutejszych dzienników podaje denta Smolki, odroczenie Izby nastąpić ma w dniu Z Wiednia osobowy pospiesz. kuryer. osobowy 


broczyńcy cierpiącej ludzkości. Używałem pigułek 
szwajcarskich aptekarza R. Brandta na bóle głowy, 
gdyż od lat wielu cierpię na napływ krwi do 
głowy, często, jeżeli się n. p. schylam naprzód, 
gdy coś podnoszę, oczy całkiem mi zachodzą, iż 
nie nie widzę, a w głowie czuję okropny ból i 
szum. Odkąd jednak używałem pigułek szwajcar- 
skich, ból mój znacznie się zmniejszył; mam 
spokojny sen, który dawniej po największej części 
był bardzo niespokojnym i tak dręczącym, że czę- 
sto wstawałem więcej zmęczonym, aniżeli się po- 
łożyłem. Także brakowało mi bardzo apetytu, 
który teraz jest bardzo zdrowym. Z wielką wdzię- 
cznością Jan Bellak, kierownik warsztatu. Przy 
zakupnie w aptekach (w Krakowie w aptece W. 
Redyka) należy uważać na biały krzyż w czer- 
wonem polu i podobiznę podpisu R. Brandta. 


cerów pozyskać dla Rośyi. Gdyby się to było po- 
wiodło, nastąpiłaby anarchia w księstwie i tym 
sposobem usprawiedliwionoby okupacyę. Zrozumieli 
to dobrze Bułgarzy i z niedowierzaniem patrzyli 
na działalność jen. Kaulbarsa. 

Czyż dziwić się można,” że żądanie jenerała, 
aby wybory do wiclkiego sobrania odłożone były 
do dwóch miesięcy, tłumaczono sobie w ten spo- 
sób, iż ezasjużytym być ma na to,aby rząd bułgarski 
u ludności zdyskredytowaćz garnizony pozyskać 
do wystąpienia przeciw rządowi, to jest sprowa- 
dzić stosunki anarchistyczne, któreby okupacyę rol- 
syjską wykazały jako uprawnioną. Jeżeli się na- 
wet, nie uznaje tego tłumaczenia akcyi jenerała 
i śledzi się ją z najskrapulatniejszą bezstronnością, 
to trzeba w niej co najmniej widzieć zagadko- 
wość. Do czegóż właściwie zamierza jen. Kaul- 


w namiętnym artykule, wymierzonym przeciw 
Kaulbarsowi i Rosyi, straszne szczegóły zajść 
w dniu wyborów w Dubniey. Podług artykułu 
tego, podpisanego przez Stojanowa, głównego 
sprawcę rewolucyi w Filipopolu i przywódcę nie- 
przejednanej partyi avtirosyjskiej, uderzyły w Da- 
bniey obie partye na siebie, poczem silniejsza 
partya rusofilska pochwyciła obu deputowanych 
Grenszarowa i Zogrowa. Pierwszy z nich został 
uduszony i posiekany w kawałki. Drugiemu, skoro 
go jaż zabito, pokrajano głowę nożami. Podpre- 
fekt Dymitrow i profesor Papuczyski zostali ró- 
wnież zabici, posiekani w kawałki i wrzuceni 
do rzeki. Stojanow, opowiedziawszy te okropne 
szczegóły, nazywa Kanulbarsa nędznym rzeżnikiem. 

Ruszczuk 20 października. Ajencya Havasa 
donosi, że Kaulbars odjechał do Zofii. 


29 b. m.. 

Wiedeń 21 października. Allg. Ztg dowiaduje 
się ze źródła podobao wiarogodaego, że następca 
tronu rosyjskiego cierpi już od dłaższego czasu 
na ataki epileptyczne, których przyczyna leży 
w chorobie" sercowej. — Reumatyzm w stawach, 
który następcy tronu coraz boleśniej daje się n- 
czuć, ma być także spowodowany chorobą serca. 

Celowiec 21 października. Jako kandydata 
na stolicę biskupstwa w Celoweu wymieniają tu 
także opata z Cilli Autoniego Wretschke. 

Londyn 20 pażdziernika. Jenerał Wolseley 
wystósował okólnik w imieniu naczelnej komendy, 
w którym oświadcza, że ks. Cambridge spostrzegł 
z wielkiem ubolewaniem, iż wielu oficerów wszy- 
stkich rang zdradza brak wiadomości, potrzebnych 


Wiedeń odjazd 8:20 rano 11'45 rano 9'30 w nocy 2'35 pop, 
s ky do Przerowa). 

Kraków przyjazd 9-50 wiecz. 8:48 wie. 7*25 rano. 7*01 rano 
(tylko z Oświecima). 

Z Wiednia osobowy osobowy 

Wiedeń odjazd 7:30 wiecz. 6 rano (tylko z Lundenbzrga). 

Kraków przyjazd 9:46 rano 4'57 popoł. 


Z Pras: o godz. 457 popoł. osob.; o godz. 8'48 
wieczór pospieszny i o godz. 7*01 rano osobowy. 


| IK Warszawy: o godz. 9'46 rano osobowy; o go- 
dzinie 4:57 popoł. osobowy i o godz. 8'48 wiecz. pospiesz. 


"Uwaga. Godziny przybycia i odjazdu iągów 
na kolei galicyjskiej obliczone podług zegaru pom 
skiego (różnica od krakowskiego 4 minuty); zaś na kolei 
cesarza Ferdynanda według zegaru pragskiego (o 22 min. 
później od krakowskiego). 
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5 ŻAB z Piątku 22 Października 1886. 


Heleny Tel lep ickie j NTN TOV à I PO | OSODA im wnim” 
3 A OW 4 | poszukuje obowiązku na prowincyi. 


w Krakowie, ul. Grodzka I. 26, II. p., Bliższa wiadomość przy ulicy Staro- 
poleca 


oleca WW. Paniom najświeższe kapelusze t Harn k siren EATS " 2542.5) 
jesienne 1 zimowe, wykonywa również suknie najprzedn iejsze perfumy, wody toaletowe, . 
n odszczególnione 6-ma medalami zasługi i 2-ma dyplomami uznania, 


* zę W Z d 
Med., Chir., Akusz. i Okulist. 


Dr. J. Danielski 


b. lekarz prakt. szpital. krak. 
| osiadł (2571-8-6) li 


IF Modele paryskie. E - K w Skawinie. 


MAGAZYN MÓD _ 
Aleksandry Zamoyskiej 


w Krakowie, Sukiennice l. 19, 


poleca mą sezon jesienny i zimowy 
kapelusze damskie w wielkim wybo- 
rze, pióra s rusie i fantazyjne oraz kwia- 
ty paryskie po cenach b. przystępnych. 

Przyjmuje również zamówienia na $W- 
JANIE DAMSHIE, wykonywując ta- 
kowe z gustem i eiegancyą. [2462-6-8] 


ME Modele paryskie. BE 


wrócił z Amsterdamu i leczy choroby sta- 
wów, mięśni, nerwów, newralgie, atonię 
kiszek i otyłość za pomocą mięsienia 


(2639-2-2) 


„Za duszę ś. p. 
KLOTYLDY z MALINOWSKICH 


Tomkowiczowej 


odprawi się 
w piątek d. 22 pażdziernika b. r. 
o godz. 10 zrana 
w kościele św. Barbary 
jako w szóstą rocznicę śmierci 
Nabożeństwo żałobne 
ną które rodzina Krewnych, Przyjaciół, 


Znajomych i pobożną Publiczność 
zaprasza. 


i ucharz iz 
kształcony 
w swoim zawodzie, posiadający chlubne 
świadectwa, poszukuje posady od 1 listo 
pada. Adres: J. T. ulica Sławkowska 
Nr. 6, w Krakowie, II. piętro. _ (2656) 
i ae ACZ ARCI A RAA EAEC 


damskie wedlug najświeższych żurnali. Ceny 
umiarkowane. Zamówienia na prowincyę szybko 
wykonywa. (2575-2-10) 


mianowicie: 

Í Perfu „ jaśminowa, fiołkowa, różana, rezedowa, konwaliowa, Ylang-Ylang, Opo- | | 
x a my: ponax, Jockey Club, heliotropowa, Ess Bouquet, piźmowa, Millefieurs, 

itp. Flakoniki po 25 40, 75 et, 1 złr., 1:50 itd. 


Perfumy króloxej Marysienki. Flakon 2 złr. | 


a 


ozostałe z wysprzedaży „%kładu 

broni i przyborów myśliw- 
skich „DIANA“ w Krakowie“ 
PATRONY pewne, niezawodne, w zna- 
cznej ilości, są do nabycia w Agencyi 
dła Rolników S. Mikuckiego 
w Krakowie (jako kuratora Z. Darow- 
skiego) po następujących cenach, stosownie 
do kalibru i koloru. 

Ceny 20%, niżej fabrycznych. 

Patrony systemu Lancaster. 

Mg" Ceny za 100 sztuk. P 
Kaliber czerw., niebies., ziel, brun., popiel. 
28, 24 złr. — — 112 — — 
20, 18 „ — = 112, — — 
16 „2—, 152, 112, 104 —:96. 
14 „ 208, 1:60, 1:20, 1:20, 1:04. 

Patrony systemu Lefaucheux. 


Magazyn mód 


A. Zawadzkiej 


przy ul. Wiślnej Nr. 8, przeniesiony 
obecnie na ul. Gołębią Nr. 14, 
I. piętro, — zaopatrzony został w naj- 
świeższe modele kapeluszy i ka- 
potek zimowych. (2567 3-3) 


'wszechnie uznana i poszukiwana dla swego przyjemn”go, 

Woda lwowska, Aae aripis i Prr a iak zapachu. ao skrapiania su- 
kien, chustek i rozpylania w salonie. Flakonik mniejszy 80 ct, większy 1 złr. 50 ct. 

odznacza się nadzwyczaj przyjemnym kwiatowym zą- 


A oda warszawska pachem. Flakonik mniejszy 95 ct., większy 1 złr. 80 e. 
podwójna i woda lewandowo-ambrowa, s3 po- 


W oda lewandowa wszechnie używane do rozpylania w salonach dla swo- 
jego przyjemnego, miłego i łagodnego zapachu. Flakon 50, 70, 90 ct., złr. 1-20. 


Ę z + a W kilku odmianach i gatunkach, przednie i najprzedniej- 
W ody kolońskie ;, Flakoniki ct. 15, 20, 25, 40, 50, 80, 1 złr., 1:50. 


Nabyć można we LWOWIE w sklepach własnych: ulica Kopernika Nr. 3 
hotel Europejski i ulica Halicka róg Wałowej. — W KRAKOWIE Sukien- 
nice Nr. 20. — W CZERNIOWCACH Rynek Nr. 2, — oraz we wszystkich 

pierwszorzędnych sklepach i aptekach. (1742-29-) 


PCT ZOO REER 
Magazyn i pracownia 


KONFEKCYJ DAMSKICH 
firmą : 


CIEALSKI i GOŃIAROWSKI 


w Krakowie, ul. Bracka 6, 


z 


Der Alleinverkauf des 


Wachograph|/ć"_ 2-2 _ i pro AK e Szok! BR PER OKRYĆ 
a , r pes 0 r s O. , 
(neuster Vervielfiiltigungs-Apparat für Schrift und 14 „= — m 188 Om CZ Wo LL R E GI M E sa KY I £ s Mieszka na § AE p (2572-2-) PŁASZCZY, 
Zeichnung. Abziige in beiiebiger Farbe. Druck-| 12 „ — 1:52, 1:08, 1:08, —'92. (ORKA Grósster Schutz gegen Kälte u.Hitze B ar adomiu pod L. 9, PALETOTÓW 
platten sind immerdanernd) — ist für Krakan Przybitki na proch i śrut po 15 .i 20 ct. gegen I. = a przyjmuje od godziny 2—4 popoładniu. DOŁMANÓW, 
m jag saar ose belieben ate ops ao m pu detto Pp sind: 5 A S £ a ZAKIETÓW. 
it x ärti i i t . 4 4 . Ą + 
Poller weilt, F gagian h ia (2657) Prócz tego jest dużo różnych drobnych er % R F Her mpho m EE al 
ż przedmiotów myśliwskich tanio do sprze- en SC Y T er a O Ca uiniarkocońa: DRIL] 
ea a E zaa dania. (2071-9-) allein echte | 2MĘ 
* Do wydzierżawienia | TST py Nz 
$ w Ojcowie nag" Żadna konkurencya. gag WYP: Normal-Unterkleider = s CHINSKO Z 0 SYJSKIE POSZUKUJE SIĘ 
$ odr stycznia 1857 r. 100 ładunków Lefaucheux, kaliber 16 . złr. 1— gramiirt mif t+ goldenen Medaillen, 29 Por apeiga I kK t || 
! dwa hotele libracji Plusie Easoge rate $ | Porwit i Zimier kontrolora 
6 wa © e e OE y' pszonych... p Ays DrG.J ionirt a> 2 w Krakowie, Rynek gł. L. 8, j. : 
Pojedynki kapslowe od złr. 5, Dubeltówki od złr. Alleini n Prof. rie s aeger COncessionir : ieszkzł Krakowie — do pe- 
> d Ł kietki 9:50. Dubeltówki Lefaucheux od złr. 19, Lancaster enig vo .. EJ po cenach złr. 2 do złr. 6 za 1 fant wagi] ZAmeszkaiego w Krakowie p 
po OKIB iem, od złr. 25. Rewolwery Lefaucheux od złr. 3-50, W B; R SOH NE Bre enz CHE rosyjskiej, wysiewki złr. 150. Szczególną |ryodycznego sprawdzania rachunków 
Lancaster od 5 złr. Pistolet Flobert od złr. 4. . E N G E 1 g 4 zak J810), ge : 
> karczma, dwa domy, park u- Karabinki Flobert od złr. 7-50. Najnowsze paski E uwagę zwracamy na gatunki w cenie 2 złr. gospodarczych. 
© rządzony, łodownia, it. d. — za ¢ |do noszenia ładunków od złr. 1-25. 100 ładunków 50 ct. i 3 złr., jako mające największy od- Bliższej wiadomości udzieli ustnie 
Lancaster mosiężnych jednostajnych złr. 4, — wy- m === | byt. Pierwsza odznacza się delikatnym a- 


9 2000 rubli rocznie, płatnych 
z góry, i kaucyi drugie 2000 

$ rubli. — O szczegółach umo- 
wy powiadomienie w Ojcowie 

u Wgo Słurma, lub w Warsza- 
wie, ulica Bielańska Nr. =" 
4 " Wgo Roguskiego. (2641-13) M 
©0900 900€6 HH 
g ob i z handlami łakoci 
Ajenci oi moe: 
nych tudzież z cukierkami — znajdą zyskowny 
i bardzo pokupny towar. Nul. Epstein, cukier- 


nik w Bernie (Brünn) Salzamtg. 7 (koresp. 
niemiecka). (2655) 


Cud TA 
m 


Jak 100 świee, 
i białe światło — ky 


Kasyer #ady Powiatow. 
Krakowskiej. (2552-3-3) 


przedaje pod gwarancyą F, J. DEMMER, hur- 
towny skład broni, przyborów myśliwskich i t. p. 
w KRAKOWIE, (2009-14-) 


romatem, druga silnie naciągająca i grubo 
liściasta. (2333 4-4) 


CENTA REESS 
Propinacya Lipowiecka 


do wydzierżawienia na lat trzy 
od 1 stycznia 1887 r. począwszy. 
Składa się z wsi: Babice, Olszyny, Lipo- 
wiec, Żarki, Zagórze i Zbojnik, 
z karczmami dworskiemi. 
Od 1 listopada b.r. potrzebny jest 
gorzelany, kawaler. 


Wiadomość na miejscu u właścicielki 
Lipowcea. (2555-2-3) 


CENERE 
Najmniej, 3 
sæ Zr. 10 w.a. dziennie Pe 


PERSICANER & Cie 


w Wiedniu, I., Liebenberggasse 7 (Parkring 10). 
: wszelkiego rodzaju: amerykańskie węże do wina 
Techniczne towary gumowe i piwa, węże na bardzo WIOL tłok i ame- 
rykańskie węże ślimaczkowate z płaską galwan, sprężyną, rzemienie gumowe amery- | 
kańskie, znany najlepszy gatunek. 


ją wszelkiego rodzaju, płyty asbestowe, sznury, ierścienie, opakowania, do | 
Opakowania tłuszezu i federweisu, warkocze z bawełny okon i t. p. * | 


Surowe i gumowe węże konopiane, bdp gumowe, chusty do ska- 
Nieprzemakal ne materye, sa a spodnie, płaszcze, nakrycia na wo- 
Pasy skórzane do ruchu, do szycia i wiązania, pasy bawełn. 
Mineralne oleje do smarowania, amerykański i rosyjskie. 
Elektrotechniczne przybory szere gz plyty lykowato i giętkie, rury 
rury i sztaby, druty telegraficzne, gutaperchowe i t. d. (2367-10-25) 
Cenniki i próbki darmo. 


m REY PY A M mere m MANNA 


Dla wyrabiania likierów, rumu, 
wyciągu herbacianego it. d. 


wyp:óbowane znakomite esencye wraz 
z op sem użycia dostarcza fabryk» esen- 
cyj S. A. Bauer & Co., w Wiedniu, 
I. Hiessgasse Nr. 3. Prócz tego nejl. 
podw. rest wyciąg spirytusowo- octowy 
(1 litr na 40 litr. wybora. octu). (25922 10) 


00% 0-0 06000000 4 


Administracya : w Paryżu, Boul. Montmartre b. 
RZ GRILLE. Choroby lymfa- 
tyczne, organów trawienia, zatory, wątrob: 
i śledziony, kamienia i t, d. o 7 9 7 
HOPETAL. Choroby organów trawienia, 
ociężałość Sais, upośledzone trawienie, brak 
apetytu, bol mj | w 
CELIESTHNS. Choroby krzyża, pęcherza, 
zwiru w moczu, podagry, cukrzycy (ałabetis) 
wydzielania białka w moczu. 
HAUTEREWIE. Choroby krzyża, > 
rza, zwiru w moczu, dna, cukrzycy i białka 
w moczu. (2318-22-22) 


a_a 


-2 dolne mieszkania 


składające się każde z 3 pokoi, przed- 
pokoju, kuchni, osobnego strychu i 
piwnicy, przy ulicy Wolskiej pod 
Nr. 13, do wynajęcia od 1 listopada 


świata! 

Najlepsze i najtańsze 
oświetlenie lokali 
wszelkiego rodzaju, 


spokojne, łagodne 


godzina A ix rozmaitą ądać należy, aby nazwisko źró- ewnego zaro b k lub 1 styczni i -9_ 
2 ct. AN RST A nafta. dra znajdowało się na kapslach. p może każdy osięgnąć u TA ycznia (2582 2 3) 
Z =EamQe Dostać można w Krakowie w apt. W. Re- b k i porto å 
Z A NIERZ 0 dyka i Konstan. Wiszniewskiego i u 8. Fein- ez kapitału 
TŻ A gm tucha, J. Wentzla, W. Goldwassera i Józefa jeżeli zajmie się w swojem stałem miejscu po] 9 
ZA è Goldwassera; w Tarnowie u p. N. Traum ytu sprzedażą prawnie wystawionych listów na 
vé 2 f ; ; spłaty. Oferty przyjmuje (25453-22-) Zol dkowe 
F na Liczne świade- MEDALE kantor wymiany H. Fuchs SF 
; SA ctwa znakomitych naróżnych r w Budapeszcie, Dorotheagasse 9 £ 
iki i A y horob Ikiego rodzaju 
Tllustrowane cenniki rozsyła opłatnie jedyny skład lekarzy. wystawach. mA BOLU ZĘ R choroby wszelkieg Ju, 
fabryczny dla Europy i jedyny zakład ameryk. 


tudzież cierpienia wątroby, kolki, hemoroidy, 
osłabienie żołądka i niestrawność usunięte bę- 
dą zupełnie za poręczeniem w najkrótszym 
czasie przez aptekarza $chneida uniwer- 
salny eliksir żołądkowy. Cena '/, 1 złr., 
'/, złr. 1 ont. 80, pocztą 25 e. więcej za opako- 
wanie. Jedynie prawdziwy tylko z St. Georgs- 
Apotheke w Wiedniu, V., Wimmergasse Nr. 33, 
dokąd wszelkie pisemne zamówienia adresować 
należy. — Niezliczone podziękowania od lekarzy 


a6- Przez 40 lat wypróbowane ! wg 
C k. austr. wył. nprzyw. pierwsza amerykańska 
i angiel. patent. 


woda anaterynowa 


do zębów i ust 
Dr. J. 6. POPPA, c.k. nadw. dentysty 
w Wiedniu, I., Bognergasse 2. 


wF kto używa 


Q 
Elixiru do Zębów v 


WIELEBNYCH 0:0: BENEDYKTYNÓW 


Opactwa w SOULAC (Gironde) 
Dom MAGUELONNE, Przeor 
2 MEDALE ZŁOTE: 
w Brurelli 1880 r. i w Londynie 1883 r. 
NAJWYŻSZE NAGRODY 


WYDARZEOKY 1373 bi przez Przeora 


pieców, przewietrzaczów Ii patent. nowości p. f. 
C. Otto Pellikan w Wiedniu, 


ll., Praterstrasse Nr. 78. 
P. Jan Pilliarter, c. k. pooztmistrz w Juden- 
burgu, donióst 20 czerwca 1886 r.: Otrzymana 
błyskawiczna lampa jest bardzo dobrą. (2598-1-6) 


g 04120 
| Sukno TESZLKi z 

a DOE Próbki do przej- 
przedni książ za s ę opłatnie. 


WD haen lcie popen 
towar panów krawadw nioodłstojei 


SUKNA 


a 
OTRA BOURSAUD z i szozęśliwie wyleczonych są do przejrzenia. — 
Do Spr zedania Bæ- POŚWIADCZENIA LEKARZY: wa „Oodiemeuyciękikakto tanio Z, weissen Lamm“ || "Skisd'w Koakomie u apt E blockmaa 
; . izer, | pli Elixiru do Zębów Ojców s w Bernie. (4 á 
e „ | emeryt. rektor, prof. e. k. kliniki wiedeń., król. iska zonych 448 
pod korzystnemi warunkami na Po ik ada dworudih Zhadaleni To sila wea Banri AS AARE yte taj / i [1909 6 | PUZO TOOK OE DET OC NTE OOOO 


dolu galicyjskiem dobra, składa- "TW 
jące się z 3ch folwarków z dobremi 
budynkami, w bliskości kolei żela- 
znej. Obszar wraz z lasem przeszło 
3200 morgów, zasiew pszenicy do 
800 korcy — suełej intraty do 4000 
złr. rocznie. Każdy z 3 f.lwarków 


może być osobno sprzedany. 
Zgłoszenia przyjmuje i warunków 
nabycia udziela administrator 
tychże dóbr Wny Lipski 
w Bogdanówce, poczta 
Bogdaąnówka. (2507-5-6) 


IF Baczność%, 


Skład fabryczny czeskich towarów lnianych 

i tkanych, własnego wyrobu bielizny męskiej, 

kobiecej i dziecinnej, trwałej i po uznanie 
tan ch cenach: 


anaterynową do ust i znalazłem ją godną 
polecenia. 

Prof. Ibrasche 

używał prawdziwej anaterynowej wody do ust 
na swym lekarskim oddziale w c. k. ogólnym 
szpitalu do doświadczeń i oświadczył, że jest 
praktyczną, tudzież doskonałą. 
Profesor Schnitzler używa 
z najlepszym skutkiem Poppa wody anate- 
rynowej do ust w chorobach ust, szyi i krtani, 

tudzież dziąs. ł. 
Dr. ainzbauer. 
ces. radca, emerytow. ;rofes r. Poppa wody 
anaterynowej do ust używałem z nad- 
zwyczajnie dobrym skutkiem u bardzo 
wielu moich pacy stów w chorobach usti zę- 
bów, gdyż jestem przekonanym o jej chemicz- 
nym czystym składzie. 

Także w przewlekłych nieżytach dz'ała 
używanie Poppa wody anaterynowej do 
ust na bolące częśi mst, jamy ustnej i 
szyi bardzo dobrze. (528 3-4) 


ileczy próchnienie zębów, które | 
bieli i wzmacnia jak również Ę 
odświeża i utwierdza dziąsła $% 
wybornie. 

«Oddajemy prawdziwą usłu- 
gQ naszym czytelnikom zwracając ich uwagę 
na ten starożytny i użyteczny preparat naj- 
lepszy ze środków leczących i jedynie zapobie- 
gających wszelkim cierpieniom zębów. » 
Flakoniki : 2, 4 i 8 fr.; Proszku Pudełka: 1 fr.25, 213 fr 

Pasta Pudełka : 2 fr. 


Dom ź r. . 

acest Główsy: SEGUIN soante 

Znajduje się we Lwowie w aptekach : PP. Mi- 
Š kolascha, Wewiórskiego, T Iano wskiego, 

Blumenfelda i w składzie perfum P, Jg. Jahla; w Krakowie w aptekach PP, Redyk+ 

Wiszniewskiego, Trauczyńskiego i w magazynie perfum P. Donning. 


PARY Z. - SEROWNIA w CICHAWIE 


poczta Niepołomice, 
sprzedaja w paczkach pięciokilowych znany pod 
względem dobroci ser na sposób szwaj- 
carski po cenie 60 ct. za kilo i limburski po 
68 ct. za kilo, za zaliczką pocztową. Opakowanie 
14 ct. Marka ochronna: (2359-5-10) 
Cichawa p. Niepołomice. 


A 2 Z O M I AAA PWN A M 


Dra HARTMANNA 


s»AUKXIŁAWUNIE** 


najlepszy uznany środek leczniczy bez 
wstrzykiwania przeciw śluzoto- 
kowi u mężczyzn i Dia Hartmanna 
Auxilium dla kobiet przeciw upławom 


RPNE 


ES 
NSZZ 


az SSN 


WIELKIE MA GAZYNY 
NAJNOWSZYCH TOWARÓW 


PRINTEMPS 


Jedwabne, wełniane, bawerniane 
materye najrozmaitszych gatunków, 


Niema już więcej 


poea już więcej 
twardej skóry 


zamoczonych nóg 


wszystkich aptekach po cenie 2 złr. 80 e. 
i wgłównym składzie W. Twerdy 
apt.,I.lńiohilmarkt AA w Wiedniu. 


1 prawdz. płócienny obrus 160 em. wielki złr. 125 knie, gotow n A 
6 n n serwetek stosownych „ 1:25 apele 1. obłopczzkówe zy dla sea e AN 
6 » x chustek do nosa z praw- ponete spodnice, ranne szl T oyen pairzoue Auxilium jest skuteczne i praw 

dziwą tkaną bardiurą „ 1-25 ay ślubne i dla as zde oj dziwe. "GBQG Pan Dr. Hartmann od 
6 nh n ręczników . . . . „125 nych, bielizna, gorsety, koronki, pró- wielu lat słynnie znany specyalista, wedle 
6.1.4 n ręczników kąpielowych tno, chustki, bielizna bawerniana, fi- dyplomu z r. 1870 mianowany członkiem 


tylko przez STEFANA FERNOLENDTA niezrównaną 


uniwersalną nieprzemakalną maść na skórę, 


która każdą skórę już po jednem dostatecznem wcieraniu czyni zupełnie nleprzema- 
kalna. Moja maść na skórę robi skórę bardzo miękką, gładką i bardzo trwałą. 
Niedopuszcza zupołci: pękanie i rysowanie skóry, czy to są buty, chomąta, 
nakrycia powozów it p. Moja maść na skóry jest doskonałym środkiem ochron- 
mym przeciw rdzewieniu metali i oddaje wyborne usługi jeko maść na ko- 
pyta końskie. 

Ceny maści na skóry : w pudełkach po 10, 29 i 50 ct.. w pudełkach blaszanych po 15, 
30 i 60 c.. nastzpnie w b'aszaakash po Y, klgr. 1 złr, po 1 kigr. 2 złr. (2403-4-15; 


aF Znaczna oszczędność obuwia 


przez używanie mojego połyskowego czernidła do butów bez oleju witry- 
olejowego, któro natychmiast wytwarza ciemny czarny połysk i wcale skóry 
nienaawe ęża W pudełkach drewnian'anych po 8, 16 i 32 et. W błaszanych pudełkach po 
12, 20, 40 i 80 ct. 

Następnie także płynne natychmiastowe czernidło połyskowe, do użycia 
bez szczotki, do odświeżania skóry karetowej, ehomąt, toreb podróżnych, skó- 
rzanych mebli, rzemieni i obuwia skórzanego, we fiiszkach po 25 i 40 ct. 

Erste k. k. landesbef, 


STIEFEL-GLANZ- WICHSE-FABRIK 


(fabryka założona 1835) 


z frendzlawi FSA 
1 prześcieradło bez szwu 23, łok. szerok, 
[2407-4-j 4 lok. dłag. . . 


Schönfeld & Co. w Pradze 


(w Czechach) K., Eisengasse Nr. 6. 
Rozsyłka za zaliczką. Cennik na żądanie. 


wiedeń. lekar. wydziału, ordynuje od godz. 
9—6 a w nidziele i święta od 9—2 w swoim 
zakładzie, gdzie wylecza kiłę, wyrzuty, 
choroby skórne i tajne, choroby 
kobiece i osłabienie męzkie we: 
dle nader uznanej metody, bez nast. cier- 
pień i przerwie zawodu. O lekarstwa stara 
się w sposób dyskretny. Honoraryam skro- 
mne. Leczy także listownie w Wiedniu, 
I., Lobkowitzplatz A. (2486-296-) 
E Skad w KRAKOWIE u W. Redyka apt. ||] 


ERAWDZÓWE WĘGIERSKIE WINA. 


Oferuję willyańskie zato rę wisane 
. lanyer kiothweine) po 20, 25, 30 i 5u zł. 

PP. Jules JALUZOT i Sp. [wisa białe z Pięstokolnieła (Fiinf- 
w PARYZU. kirchner Weisseweine) po 15, 17, 20, 25, 

Wysyłają się równisż bezpłatnie yróbki 30 i 0 złr., za hektolitr z Mohacza, bez beczki, 
wszelkich materyj stanowiących olbrzymie zapasy | ZA zaliczką. Ekspedycya następuje od 50 litrów 
magzzynów PRINTEMPS (oznaczyć c okładnie | Wyżej. Beczki liczę najtaniej i przyjmuję takowe 
gatunki i ceny). (2476-4-4) | W przeciągn 2 miesięcy napowrót opłatnie do Mo- 


ranki, wszelkie materye ną mebie, 
dywany, meble, Tóżka kompletne, ko. 
szule, czepki. obuwie, parasole, rę. 
kawiczki, szale, krawaty, kwiaty, to. 
wary galanteryjne; srebra, wyroby 
skórzane i safianowe; Wszelkie pro. 
dukta perfumeryjne. 


Wyszło z druku 


WSPANIAŁE EILLUSTROWĄ. 
NE ALBUM zawierające 560 rycin 
uaowych wzorów na porę zimową — 
które wysyła się bezpłatnie na każde 
żądanie zafrankowane, nadesłane do 


25 


Sprzedaż 
ze" baranów 


z mojej trzody baranów wełnistych 
czystej krwi Negretti 


w Chmielowicach, 


20 minut od dworca kolei w © 1 
Szlązku) odbędzia się tego roku peaini po” 


> 3 października. 
Trzoda jest zawsze konsekwent 


niem dobroci hodowaną i odznacza się szlachet- 


strzyżyn 4 cetnary za 100. Ce d ied : s lkich k ó hacza, za policzoną cenę. (2038-18-20) 
do targowych. a 0012578-2-8) stefan Fernolemndt. Wien l., Schulerstr. 2. EOT ee bocie et czonej gdko ari loda 
R. v. Donat. VE A mtriiwawyė zemylka' aa prowiueyę za salioską potntową, TTAR EE DORTOIR SETRA OW ROAR Komisowy i eksportowy skład win 


- - > p. p". : z zerze Mohács (Węgry.) 
Czcionkami Drukarni „Czasu“, Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakociński. 


